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wielką W5it;dą ordfru "la ,,1~rDą slużbt;" 
Sojusz . polsko-rumuński zapewniony iest na długie lala 

BUKARESZT, 10 maja. (Pat.y 
Minister Beck wziął dziś rano 
udział w uroczystem nabożeń
shvie, odprawionem z okazji 
święta narodowego, poczem u. 
dał się na rewję wojsikową, któ 
re.i przyglądał się z loży kró 
lewskiej. Po skończonej rewji, 
minister Beek był przy jęt) 
przez króla. Następnie król wy· 
dał śil1iadanie na cześć min. 
Becka. W śniadaniu wzięli u 
dział p. J. Beckowa, poseł Ar · 
dszewski, wyższy personel po 
selstwa, premjer Tatarescu, mi 
nister Titulescu, członkowie 
rządu i dworu królewskiego. 

Obiad na cześć ministra spraw zagranicz.nych cu - Złotym I\,l'z)";em Zasługi 
Beeka wielką wstęgą ot'deru: attache ministeTstwa spraw min. Becka "Za wierną słuiilię" i ofiarowaj za~anicznych Cantemira 

BUKARESZT, 10 maja (Pat.) I mu . swą fotogll'afję z autogra Polonia Restituta V kI. 

~zed. w.ie~zOll'e~ min. B.eek ~d- re~~s. Arciszewski otrzymal BUKARESZT, 10 maja (PatA 
wledzi1 mm. Tltulescu l złozył wielką wstęgę orderu Korony W piątek rano minister Bec1 
wizytę p'remjerowi Tatarescu. rumU11skiej, dyT. Dębicki - or· odjeżdża do Warszawy. 
Wieczorem odbył się na cześć d~r. Gwiazdy rumuńiSkie,i. d!u _ • _ 
min. Becka uroczysty obiad w glej klasy, sekretarz FrIt;.dnc~ j Komunikat ollBlalny 

. .' - order KO'l'ony rumunskłeJ I 
poselstWie polsklem, w którym IV klasy. i BUKARESZT 10 maja. (Pat.) 
wzięli udział m. in. premjer Min. Beck udekorował podse l Dz1siaj wie(:zor~m ogłoszono na 
Tatarescu, min. Titulescu z kretarza stanu w ministerstwi~ stęp.uj.ący komunikat of!'cjaLny: 
małżO'lllką minister o.bxony na- SlPraw zagr. Sawela Radulescu Mmlster spraw zagramcznycb 
bistości r~ądowych. Wielką :Wstę.gą Polon}a Restitu · Po~ski p. Józ~f Beck i ministe:. 

"Za wierną służbę" 
BUKARESZT. 10 a! (Pat.) 

_._.~-- I'Ml.'6ł -rnmuń'Ski Karol odznaczył 

Oświadczenie · min. 

Popołudniu min. Beek zło· 
iył wieniec na grobie Niezna· 
lH'~O Zołnierzą. 

ta, b. WICemInIstra TiIea - or· 8}»"aw zagTamcznych RumunJl 
derem Polonia Restituta dm· ~I p. Mikołaj TiJtulesou odb. yli tmy 
giej klasy, wicedyrektora biura rozmowy, podczas których zb:» 
p,rIJ.S wag Dragll - P{llo ia dali . prawy, EDajdujące się na 
Restituta III kl., radcę Ravides" 110l'Z"ttt.łlru dziennym. 

Becka g lamat: we 

Obaj ministrowie sp'raw za 
granicznych mieli nietyłlk.o oka. 
zję do potwierdzenia zupełnej 
identycznO'ści swych poglądów. 
ale również mieli moż,oość 
stwierdzić trwałoś'ć sojuszu pol
sko rrtlmuńlSkiego wobec 
wszystkich ewentualności. 

Obecność minilstra splIaw za· 
glra"iJCznych Polski na święcie 
uarodowem rumUlUlkiem je'sł 
symbolem stopnia zbHżenia sto 
sun'ltów polsko - rumuńiSkich. 

Obaj ministrowie s'praw za
granicznych postanowili spoty
kać się perjqdycznię, by wyroie 
niać swe pogllądy i koordyno
wać Swą działalność polityczną 
~ 'spraWAch, dotyc7.ących 013-.1 

krajów. 

BUKARESZT, 10 maja (Pat.) 
Minister Beck 'P'uYW: popołu· 
dniu d.ziennikarzy rumuńskicb 

i z~anicznych, ktocym zło lorg kolejowe i telełonitzne pol.czenia '" niebezpiec:zeństwie 
żył następujące oświadczenie: 

WIEDEŃ, 10 maja. ('Pat.) -
Komunikują UJl'zędowo, źe 9-go 
maja o ~inie 18 eksplodowa
ła bomIba w szalecie w pobliżu 
mostu Filodelfja. Dwie osoby 
zosłały lekko ranne. O godz~nie 
20.15 eksplodowała bomba. w o
~odzie, raniąc w ramię obecną 
tam kobietę. W obu wypadkacb 
wdrożono dochodzenie. A+reszto 
wano 10 osób. 

Z Salztburga donoszą, ż~ airesz 
towamo tam wczoraj peWlOego 
11zewika w teatTZe w czasie 
z@romadzenia Heimwehry. 
AresztowaiIly będzi~ postawion, 

,pod sąd doraŹJIly. 

WIEDEŃ, 10 maja. (Pat.) -
W sprawie zamachów, dokona· 
nych wczoraj i dziś w Salzbur-

gu, og!toszono nastęjpl\.ljący ko, 
munikat: 

Elementy antypaństwowe u
siłowały zamącić pll'Zehieg ma
nifestacji w Salzhur,gu. Juź 
wczoraj wieczorem podłożono 
w rÓŻ'llych częściach SalzJburga 
10 petaJl'd, które częściowo eks< 
plodowały. Do rzeki Salzach 
WTZlucono deski z przymocowa· 
nemi na nich 7 nabo joami. 

"Po1<>kie czynniki miarodaj 
ne IPrzyjęły z wielkiem zado~o· 
leniem fakt, że rząd rumwńJsld 
zaprosił mnie właŚ!tlie na swoje 
święto narodowe. Przyjęliśmy 
to, jako lIymbol naszej zacieś' 
niającej się coraz bardziej przy· 
jaźni nie da się zaprze(:,lyć, h 
\V ocenie obecnej sytuacji mię 
dzynarodowe.i panuje pewien 
pesymizm. Byliśmy zaw~ze ~ 
jaknajszerszą współpracą mię 
dzynarodową, lecz współpraca 
taka potrzebuje naturalO'y~b 
podstaw, któremi są: bezpo
lllIednia przyjaźń i Mosunk.l 
dwustro.nne. Podstaw takich 
szrukaIiśmy w ostatnich latach 
w jaknajszerszych kołach. 

Niem'J WrÓ'ił o Genew" 
Ostatni okres, pełen był pierw 

T ajemnicza wizyta wysłanni~a Hitlera. w Anglji 
szor1.p'dnych pToblemów w ży· LONDYN, 10.5. (PAT) - Pobyt 
ciu międzynarodowem, jak to w Londynie niemiecldego komiEa
kwest ja rozbrO'jenia, bezpieczeń rza do spraw rozbrojeniowych von 
stwa, ligi narodów i inne. WP Ribbentropa, który dzisiaj przyjęty 
wszystl.dch tych sprawach przy był przez Simona i odbył z nim w 
jaźń polsko - rumuń'ska okazała obecności mm. Edena pćłgodzhtuą 
się niezachwiana. rozmowę, wywołał w Londynie naj 

·Mój dzisiejszy udział w ru· różniejsze koment3r7)e i pogłoskL 
muńskiem święse lPańJstwo· Według jednych - von Ribben
wem sptrawił mi niepowszednią trop przywieźć miał rządowi bryty) 
pTZyjemtnOść. Rumunję widzia. skiemu propozycję Hitlera powrotu 
łern bowiem już niejednokro.t· Niemiec na konfereneję rozbrojenio 
nie, gdy byłem tutaj pora 1 ~ą i do ligi. ~arodów. W~dług dru
pierw zy. w roku 1919, jako glc.h - misja von ~lb~ent~op~ 
oficer poklkiego sztabu główne. zWJąza~ .ma. być z ntemleck~emel 
go w czasie dy n sze stosun. !amÓWlemaml na motory lotmcz, 

, ,g a 'II' tt' i ' ki dyplomat czne Zil1ajdowalv I u o {o,,:ane~1l os a nlO przez n emc:1 
się w zarodI!u, zauważyłem te w anglclsklch fabryltach Armstron
same podstawy przyjafui dla ga i RolI-R?yce .. Rzą~ br~tyJskl 
Polski, jakie znalazłem obecnie. p'odobn.o op1era Sl~ udZielenIa ~o-
PTOSZę mi wierzy'ć, że jest to 'lWOłeOla na wy~oz. do Ni~mlec 

rzadki wypadek w· dziejach sto- tych. ~ot')!ów: o ile Niemcy .nle zoo 
sunków międzynarodowych W bowlązą. SIę, 're bę~ą one uzywane 

.' . wyłacznie dla celow bandlowo-
czasach tak trudnvch, Jakle I "k j c1t P ł ki te . b:' t mmum aey ny. og os Iprzezywamy o ecme WlZy a mo • . jd • i d . . R . ... t . l' Jednak me zna uJa potw er zeltla, 
Ja w umunj~ Jes d spC\'la m~ ani ze Gtrony brvtYlskich kół urzę
wYffi?Wnym OW~. ~Jll myc. dowych, ani ze 'strony ambasady 
uczue dla RumullJI l dla naszej N' . P do od bn je ł ..... • A1!n .. lemłee. raw p o em s., __ , lua w.solnlł'racy • 

przyjazd von Ribbentropa ma cha- w odpowiedni sposób ustalić swój 
rakter wyłącznie lntormacyjny. program działania i nadać swemu 
Von Ribbentrop objąwszy przed ur~dowi właściwy 7.akres kompe
dwoma tygodniami stanow:sko ko· tencJI. tadnych propozycji, lub złe 
misarza l'o'tbrojen. przy rządzie ceń Hitlera von Ribbentrop rzeko· 
Rzeszy, pragnie podobno przepro' mo nie przyWiózł. VGn Ribbentrop 
wadzić rozmowy informa~jne, aby odjedzie do Berlina w sobotę. -------

Zgon Menż"ńslfiego 
wybitnego działacza sowieckiego 

MOSKWA, 10.5. (PAT) - Agen
cja Tass donosi: Zmarł dziA 'tV Mo
skwie Wacław Menżyńsk~ szef 

Długi \V caloici 
Inkasować chce 

Ameryka 

GUP. !\teniyńSki urodził się w r. 
1874. Z wykształcenia był prawni
kiem. Od najmłodszych łat brał on 
udział w ruchu rewolucyjnym. Od 
roku 1907 pGz<>stawał na emigracji 
w Belgji, Szwajcarji i Francji. Po 
rewoluep lutowej powróciła do 
Rosji, gdzie zajmował kolejno wy
bitne stanowiska w rządzie so-

NOWY JORK, 10.5. (PAT) _. I wieckim. W latach 1918 - 1919 
Przywódcy kongresu poinformowali I był konsulem generalnym w BerIi
prez. Roosevelta, ił kongres zamie nie. Od roku 1919 był członkiem 
ru interpretować prawo Johnsona I prezydjum "Czerezwyczajki", a od 
w ten sposób, ił ładne państwo roku 1923 zastępcą szefa GPU. W 
dłuźnicze nie mde wywiązać się rokt' 1926 został mianowany sze.
re swych zobowiązań przez uiszcze irem GPU. . 
Ilłe CZQ§cłoweJ lpłałJ długów. . 

Większą część tych desek 
można było Ulliesztkodliwić. Na 
rzece jednak eksplodo.wały 2 
nahoje. 

Dziś rano znaleziono na lof
nisku pod Salzburgiem maszy
nę piekielną, schowaną w zaro
śłach , sk1:adającą się z 35 nabo
jów amonitowYlCb, zaopatrzoną 
\V przyrząd zegarowy. Wobec 
tego, że nahoje nie posiadały 
zadny'Ch kawa1lków żelaza, ce. 
lem ich bylło zapewne wywoła
nie tylko głośnej detonacji. 

W związku z tern dodać naJe · 
ty, że w dniu 9 maja znalezio , 
no podczas rewizji u komuni
stów w pobliżu Salzhurga .10 
nabojów amonitowych. Przygo· 
towywane były również zama · 
chy na tor kolejiOwy i połącz e . 
nia teIefoniJczne. Na linji kole· 
joweJ Salz.buTg - Bischofsho
fen. dokonano dwueh zama· 
chów, które spowodowały eza · 
sową przerwę komunilk.acji. 

W pohlitŻU stacjj Taxenlbach 
obalono 2 maszty kO'lejowe, cO' 
jednak. nie wyw<lłało żadnej 
pnerwy w k()munikac.ji kole 
jowej. 

O godzinie 3 nad ranem d~ 
konano zamachu na kabel tele
foniemy między Henm.dorf Ił. 
Eugendorf. Usiłowano też de-
monstrować przez wystawienie 
chOO'ąJg.Wi ze swasty1ką, hitlerow
slką oraz rOZ1l"Zucano ulotki z 
hasłami narodowo - socjali.stp 
nemi. Podczas zdejmowania ied 
nej z chorągwi poUcjant do
znal jpowdnych obrażeń cieles
nych. Odstawi'ono go do sipita
la. W ~iązku z powyższemi 
zajśdami aresztowano 4 osoby. 
przy których znalezbono ma
terjały wyhuchO'we, broń omz 
druty i narzędzia. 

Dalne ~ ,.. fok . 



, Nr. l~ 

• , 
WoJn I pok6j na PI cu Czarwon 

(Od wlasne60 kor,spondenta "Glosa Porana,go") 
MOSKW A. 'W maJu. I Nastąpi ,,godzina dumy piali-

I trybun trudno Je8Zeft dJ} lełki" - pokaz motoryzacji ar 
rzeC twarze łołn1erskIe. ~a mJl. Już wkJoaczaJIł na widu
wielkIm placu Idealna cisza. wnlę."Czapki Niewidki". Ludzi 
Przemawia, stojąc obok Stall- nIe wldac.t Pełzają, słalowe po-
118 Woroszyrow. 1\la dośwlad- tworki po kilka w szeregu. Ten 
czenle mówey, ptAluguMtl"1J nIewidoczny ezłowiek zakuty 
się mlIrJ'Olooem. Nie mówi w :!eIno ł słal - to metamor· 
szybko. Czeka, aż ostatnie 110 foza ~rednlowlOO2a. Rlfcerz za 
wo l'oldncm.t ale przez gło~nlki kuły w telazo nie jest tak skr~ 

dwtreh małych aeroplanów, a ryro świńskie - to wódz Adolf. 
po sekundzie w nłebywałem P(.k balonów z trali~,pnrellłl'm 
tempie przemknęły przez plac fifnwa w sł1'onę Krewltl, to na 

lezgjink~ W~r6d 1)0 c hod(m' u
derza ogl'omny pł'Ol'ent ch' m~11 

tu wiejskiego, ludzi, kłuł'ZY nie 
dtiwno jeszeze opnśclll :vi('~. 

JNi mlel'tlChomiałym Placu powany, jak jego praszczur. Po 
Czerwonym. I'1ISzają &tę motorowe konł.! 

Po pl'zelDÓWlentu oaatę~uJe trojańskle. 
,l,'OCZysły moment. WOI'05zy. Za małymi tankami przebie. 
roll' odczytuje rotę pnysięgi g'aJą szybko dute. Te schodzą ., 

dla rekrut6w, zatrzymnJe się placu, a z drugIe., strony w~r.\l· 
przy kUku słowae~ e'ł~kająe moliły się juź na plae olbrzymy. 
aż ty&iqee iołnieł'q puwtórz)': Ludzi dale. i nie widać. Z puo
".Ja 8JD trndowowo n 1u9da". du ł z tyłu wyzierają jedynie o· 

_ Ja Iyn trodowowf) n3ro- ~omne lufy armatn)le. Pl'zesn 

trzy szybcwee. cześć Stalina. Demoustrllejo 
Dla flyplomatów parada ,śmIechu, pisku ł ,ado6uego 

skończona. Opuszczają ł1'yb'u- krzyku. 
ny, wiedzą już wszy,tko, co do Zawieszono na jedeil dzJeń 
nich należy. Attaches wojskow. troskI. ZapomnIano o cIasnych 
różnych kraJów Flepnęli jn! mleszkaniac~ o og~nkacb, o 
swoim korCSipOndentom, że tem, te w zamknięłyeh ntiwet 
dziś było .leszcze mocniej, nil koopel'aływaeh trudno coś złl" 
w roku zeszłym, że motory za- być, że I w GOR-eie dla wyró
cja oparta o włas.ną bazę prZł' tnionyeh tJoud.no o mleko, ma· 
mysłową, o kombajny I łan;.ti sło, lub cukJer. Kilkanaście lat 
czynJ znaczne postf!Py, tA! trosk bez przerwy. Po kaidem 
pr(icz rezerwuaru lud:tkief!' oknyezanem zwycłęstwle no
miażdżyć mo-.l'e przeciwnika we ł1'uduości i przeszkldy. Klo 
nawał słali IW ziemi I ... po. by wyrrsymał? A jednak ms
wletrzu. szerują wesoło i WUOSZą rę:!<, 

Groźne widm" śmierci 'ie{,o 
da! - odpowiada dud.tiąt' ryt wają się bez koMa, bez liku. 
miczme masa żołnierska. PI~ PrzytlaezaJą tajemniczością dzą z plaeu. Zaezyna się para 

da życia i pokojn. początek 

w Jtronę wodzów, stojących na 
mauzoleum. 

Wolkowie Da g6rze mają r6 
wnleż duto pracy. Od d~Jcslą

t~l do s.z6steJ na stanowisku. 
Nieustanne salutowanl,,~' od
powiedzi na okrzyki. 

chwlli WOl'08Zyłow di\j~ znak Wtnętrza, ogromem i liczbą. 
d jak w kal'tn9.t'ale. Pucbód o-

r~ą. Przysl-:ga Skoliczona. Delegat - mongoł z olał .,11~ 
twlera znana " tradycji r~wo 

Rozlegają się salwy ... matnie. nawllPa~ kontakt z prasą I 
lucyjnej dzi-:.lnica Kras!l:Ja 

Po każdym wy.lnale dudni szepcze: 
Priesł.a, Prócz I~&ll IZtollU'&" · ,,hurra" ł.ołnIerzy. - Kort'Spoudent, a korespml 

Parada rozpoczyna 81~. Po- dent _ .fapoń~zycy widzę? rów, włelki~f ilo~('i po:ł'l:'lów 
ezątek wygląda n1ewinnłt>. Od. _ To I eó!' (z mnłejMyrn vrocentem Mar-
"zlały wojskowe maszerul~ ryt :teby W1iedzleU, te n~ nale. ksa, nie więk8rllym Lenina, a 
micąJe, zgodnie, jak WF kat. łty z nami zadzłera~. ogromną liczbą St.ł Um.łll. ,r6ez 
dem dobrem wojsku. Ale dla japończyk4w .,rzygo baloników - kukły. Lalki r6t-

N. dolne.ł trybunie, tui koło towano dalsze niespodzianki. nyeh kolorów ł odmlclD "y('h 
pl'aBy l dyplomaeJI, słoJJt dele. Orkiestra gra hymn JotułkÓw. w)'~lądów. kary"''''ur, OttJ ja 
gael. udamley I t. p. Tłum wł- Odcbodzące tank.ł zagłuszają ponczyk trzyma uciętą głowę 
la --deeznle ł.oIn1erzoY mary- dź i .. lr• h muli Ocz wszysł- ehińe.ąka, a w druqhl1 rt:ku Da 

-- • w 'ł""" Y • Y ł8 N' ., 1\ k t 
uarki wojennej, ale jeaz Ile .er kIch zwrgeone SIł w lew" stro- p : " l('ma wOJDY tł~~" u 
łJeesaleJ 10tnłk6w. MaCiZerl1lą nę Wodzowie ~ mauzole'4m:1 od. ry DoJJlussa. HltJr.fI i Illlł)"b 
rMme akademIe wojskowe. W\l'ÓCUl rÓWil1leź wzrGk. J8ka~ możnych tego gvrlata. Niema 
Prsedefllował oddział ak .. demjl chmmu zdęta w svonę Placl4 karykatur POlh.! (cboć były co 
wojennej ehemltezn.ej, oht ... w Czerwonego. W miarę zliŻBnlSl rok). W gó\'ę wlhtuje balon -

Plan demonstracji znsbł pre 
('y~yjnle nłołony. Przez kUku 
wylotów ~dążały poch«).Jy na 
plac; skierowując Alę \") W 

prawo, to w lewo, by "'I'6ct~ do 
swoJe.ł dzlelnley. Głośniki ~ały 
rótne melodje, ale w pochodzie 
dogrywaJJ od siebie hal'monI
śrJ. Pochód staje. Na przód wy 
suwa się para tancerzy i wylań 
eowuje zawrotne plą8,.. 

Ubrane w stroje chłopskie 

dziewczyny odśpiewują wiej
kle piosenki. Gdzieś tańezą 

~Jebleskleh beretach Itrouą '" się wyłaniajq się • ·ale., toraz -----------------------
Bzyku bojowym uzupełnionym ramie .szyki eskadr. ,,skrZ~f- "Paramonnt" ma 
~aeją - akademlczkł. Wśród d1a!e tanki" wirują nad ~łową 
del.t6w( przewamie mętczy- - kUkaset eł~klch aeropla
źul) rueh; oklaskują oddziały now. Na niebie robt st~ dl! , 
kobiece. Ossoawlachim, majtko mo. Samoloty JataczJlJą k tli:) 

wie • komsomolcy. oddziały G. nad Kftm1em. Jul lecą dotlej. 
P. U, - Wllystko to schodziło ale oto wynn~ s~ no", n 
szybko z placu, by odej§ć z po- chmura. To łeklde aeroplany 
wrotem do koazar. akademjl Zniżają lot nad placem i wzno-
• t. p. uc się pMnleJ eoraz wytej. 

Efekt parady wojennej Idzie J.k w pleśnl: 
ereseendo. luł przemaszerowa- ti> wyae, l wyue I ,.. Ila.tdom 
ty oddziały piechoty, tuż prze· propeJ"'lfl 
·defUowała kawalerja se słynne dJ'bYt spokojstwie n8s:IJ,~1i 

mf "łaaaukaml". . .,anle". 
Dwłe minuty p ..... wy. Glos Samolot - olbrzym przeleeltł 

znbterze to, eo nU.łwałmiejsze. prze~ płac w towarzysl'w'e 

zaszczyt przed8ta~ć 

najpla8nlelszą para MochanMóUJ 
• 
I n J 

re w cudownej kom~dji 

"SPRYTnA 
DZIBWCZ tt 

W głowie szumi od mOna 
sztandarów, napisów, karyka
tur, krzykn, śpiewu i śmiechu, 
od dumnych transp4rentów o 
wykonanin planów w 102, lis 
i 126 pł'oceutacb. A fala płynie 
bez koń~a. 

Ubrania? Przeważnie " lenin 
ki", robotnicze bluzy rosyjskie. 
Wśród kobiet mozaika jedwab
nych sukien i .ledwabnych hluz, 
resztki i zestawienie wszyst
kich mód z pretens!onu]nym 
kapeluszem ua UfJ',.f7.owanej 
t;łowie. 

Do trzecie.i w nocy wrzawA 
na ulicach. Tłum na]ł~erał, głoś 
niki ryczllły, wystawały cłerpli 

wie ogonki przed budkami z 
wodą sodową, czekano w koll'j 
ce na autobus, pchano sł~ w 
tramwajach. 

Na placach pubUcmych k.łnO 
pokazywahl ostaht\fe zdjęcia z 
pochodu majowego. W foto
montazu rzucono na ekran sze 
leg ciężkich tankólW I chmUl'y 
samolotów, dając .,ednocze.śni~ 
na zdjęciach IIdziwion~ 'Vlleco I 
zafrasowane miny japoń

czyk6w I tr)'buny dypIomaty~ 
nej. 

Pokazano usta otwarte, wy
powiadające rotę przysl~,f Wo 
roszyłowa, lisIa tysl(I' Y żołnie
rzy, powtarzających z llsbożeń 
slwem je.t słowa. Pokazano kD 
bielę "krasnego komandira", 
salutującegG przy swoim od
dziale. Ładoa o czarnych o
czach twarz żyd1wki, lub gru
zinki promieniała. 

A później pokazano fragmen 
ty pochodu. Wyglądały twaru 
rwme, rzucały się w oczy tw ... 
rze robotnll.i6w cię1.kiego prze
mysłu, udarnik~ różnydJ 

dzlał6w. 

I nvała radość, oderwanie 
od rzeczywistości, publiczna 
uczta z tańcami, wycieczkJ ał 
do późnej nocy z dr"ego boli 

3-«0 maja. 

"l'IlJlll" 
(dawniej "Luna.«) 

DziS i dni nastepn,ch! 

• 
w Dlmie ,,[eIlfIOWI i Jau 

Dziś cen" znacznie zniżone! 
I Osiain e dni! I RozkoSIM komedjB z nad okolicy dunajskiej 

I 
Od godz. 4-6 ceny miejsc I 

80 gr. i 1.09 

KINO 

Y" 
NARUTOWIOZA 20 

z 109 
-I 

• 
I 

I 

I • z Franciszka Gaal 

Dzi~ i dni następnych! Pierwezy sowiecki film ealonowy wytw6rni Sojuzkino w Leningredzie 

Osłaln,- Ałaman Ann'-BnkoUl Film ilus~rnj~cy w B~?s6b r.ealistyczn~. ostatnie podryg BIałe] Gward)l przecl wko Arm]l Czerwo-
nej. Reżyserja: MI OlAJ BEREZNO 

W 1'01. gł. B. Ływanow i R. Gardin oraz naj wybitniejsi artyści teatrur~arodowego w Leningradzie. XADPR. 
NAJNOWSZE AKTUALNOŚCI. Po os. seansówo', w 8ob., ruecls. i święta. o 12. Na poranki i pierwsze ~e.n3e <:lny miejsc ~niżon~ 
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Święto 1 maja w Moskwie 

Yi cz:wde więlkiej rewji na plseu 
komisarza wojny, Woro6zyłowa 
~ ~ ł ~ głośnego 

Czerwonym w Moskwie rz: trybuny 
p~ypatrywali się: znailly pisarz 
1romunisty bułgarskiego, Dymitrowa 

11.V.- "GeOS PORANNylł ~ 1934 
. ~ 

Węgrzy chcą króla CZy lo nie śml szne'! 
BUDAPESZT, 10 maja. (Tel. wf. 

"Głosu Porannego")' - Wobec 
ostatniego przemówienia premjera 
GomOOsa pneciwko aktualności 
sprawy króla ll!gitymiści postano
wili dzisiaj zwołaĆot wielki zjazd 
do miasta, w którem dawniej od· 
bywała się koronacja królów wę

gier!:kicb, Szetes-Fejerwar. 

Odciski sprawiają straszne bóle, a nie wzbudzają wS'J6ł
czuoial Smiesznem jest doprawdy przy dzisiejszym stanie wiedzy 
nie pozbyć się raz na zawsze odcisków. Uczyni to beEboleśnie 
i szybko, bo w ciągu 5 dni płyn na odciski Kornol Antiba. 
Skład Główny: Ludwik Spiess i Syn. 

Iłł!habiliia(ja 1'I~1 ona 
Na zj''Ździe tym margr. PaUavi· NOWY JORK, 10 maja. _ Sąd 

cin~ ten sam, z którym premjer w Pittsburgu ogłosił wyrok, stwier 
miał się ni~'dawno pojedynkować, dzający, że zarzuty stawiane b. 
wystąpi z żądaniem natychntiasto.! sekretarzowi skarbu Mellonowi '" 
wcg(' obsadzenia tronu węgierskie- spral\ie r7.ekomych nadużyć podat· 
go. kowyclt, nie są oparte na dostatecz -o raniezenie kupna 

nych podstawach. 
Jak wiadomo, władze fiskalna 

Skazany MelIona na zaplacenie mi· 
Ijonowej grzywny za n.ekomo fał 

!'zywe zeznania podatImwe. 

I 

II 
do wysokości 40-tu procent poborów urzędnika 

RO'Zpowszechniony ob eoni e już ustawę, mają.cą uregulować l nę lekkomyślnemu zadłużanIu 

fIitler wygłasza wielką mowę 

zwyczaj nabywania "Mizelkiego detaliczną sprzedaż to'Wal'ÓW się pracowników umysłowych. 
niemal' rodzaju towarów na na raty i na t. zw. "czeki". D- Decyzji tej szczerze przyklas. 
raty, doprowadził do tego, że stawa ta IJ)Ostanawia, że oocią· nąć należy Dohrzebv jednak by 
wielu ludzi - nie licząc się ze żenie piJ.'acowników umyslo- ło, aby w projektowanym reie
swemi moim.ościami pitatnicze- W)"lCh - zarówno państwowych su·ze zadłużenia rozróżlIliano 
mi - zadłuża się w licmyK:h jak samo'l"ządowych i prywat- ludzi nierzetelnycb. od tych, kLó 
firmach do tego stO<plIlia, iż nych - polbierających wyna- r)"ch niewypłacalność powstała 

pozoStaje im z pensji kwota grodzCl11ie w formie mHesięcz- nie z ich winy. Na uwadze mieć 
niewielka, nej, nie może z tytubu zaciągnię trzeba bowie~n, że 

I żad,ną miarą nie wystaxczająea tych zobowiązań ratowo - cze· dużo lego l'oozaju zaległości 
na przeżycie miesiąca. Z d.ru. kowych płatniczycb wynikło naskutek 
giej strony, to nadmierne za· przekraczać 40 procent pobo- ostatnich redukcji płac, 
dłuża,uie się powoduje, że fir· rów danego pracownika. czego wielu pracowników 
~y sprzedające to'W~r l!-a. raty, I 'Y z.wią.zku z tern, ~aż?e l?rzed- przyjmując na siebie zobowiąza 
meza'WSle są w mOZlIlOSlCI ode- slęblOrstwo, podobme .lak l każ- nia finansowe- nie mogło Iprze 

l brać swą należność, a docho· dy urząd pańlStwowy CZy samo- widzieć. Tym ludziom raczej 
dzenie przez nie swych praw rządowy, prowadzić będą re- należałoby ll-latwić jakoś zao
na drodze sądowej zazwyczaj jestr obciąlŻeń wekslowY!ih i ra- patrywanie się w przedmioty 
niewiele pomaga, wo!bec lic;z~ wwo - czekO'w~'lCh swokh pra- pierwszej potrzehy na dogod
nylCh kond~fk.tów, obcią;żającychl cowników, a dane z teg'O reje- n.\'ch dla n ich warunkach. 
pobory nalbywców stru komunikowane będą na ' "' .. ==--..------..;;~-_ ... 

Na niepożądane to zjawisko żądanie zainteresowanym fil- cz;:. 
zw~ócily obecnie uwagę czyruni- mom, sprzedającym towary llIl cY(J/I.-
ki rządowe i postanowiły raty i czeki. 
przyrnajnmiej w odniesieniu Firmy te, o ile zaniedba . 
do pracowników um}słowylCh sp!l"awdzić w tym rejestrze sh 
~aniezyć metodę zbył lekko- nu zad11użenia klijenta, san " 
myślnego zadłużania się w lir- solbie IprzY'Pisać będą musiaj ·· 

mach handlowych winę, jeżeli w następstwie te r: r . . \") 

przez naby;wanie towarów na poruosą Jakąś szkodę materjał 
raty. ną. 

zupa ma być fr~śctwa, 
smaczna ż pożywna, 
a taJzą wraśnie jest 

zupa z /zostell 

!la. otwaJ:it'ie ae&o(B.U robót pa.ńBbrv wyclJ czyli ,,drugiej ~, wyd&
!lej bezroboeta"? ... Niem~ 

Ministerstwo skarbu , w poro- Jak widzimy z powyższe:;:r 
z'\lmien~u z ministerstwem prze czy:nniki rządowe postanowi h MMlilililliIJ 

mysłu i handlu, przygotowało wypowiedzieć zdecydowaną wo.i _____ .;;....;;.;;;.~.;;...;.;.;~g:.:.f'.:.:o;;.:s;:.::z:;,;y~ 

Speefal." dodatek po_luciOVJ .etOSU PORANNEOO -I Pujita powiedział. Pan ni~ slysz)l, nieprawd!l ':' 
z dnia 11 mlljll1934 roku. Ehe he he, ehe he... A Fifi, musi pan w-iedzi~f~, 

-~ tłalsZ}1'. 

- ~ ja,kre - rzekłem z naciskieDl. - Ma· 
Jarl. Skąd pani wie? 
~ Woda kobieta zatrzasnęła drzwiczki. Szo· 

fer ocknął się i z\Wócił do dam wyczekujący prc
fii. 

- Za<raz, zaraz, moment - l'iZ~kła starsza (la
ma 'do młodszej, poczem znowu wychyliła si~ do, 
mnie. - Pamiętam pana, jakby to dopiero WCIO-· 

raj. .. A minął jU'ż kawał cza.:.u. Pamiętam - w Pa· ' 
ryżu nosiłeś pan długie włosy... Ale ja poznałam , 

... ic> pra wda? 
- Rzeczywiśde - odparłem. Patrzyłem na 

acho starszej damy, sterczące z pomiędzy rzadkich 
farbowanych włosów i wreszde ujrzałem skra· 
wek twarzy młodej kobiety, która raczyła na 
mnie spojrzeć jednem okiem z za kapelusza swo· 
jej towarzyszki. 

- Widzisz złotko, - zwr6ciła .)Te itarsza da· 
ma do młode.l - ten młody człowiek malował na

· IZą Fifi... Ten młody czło'W,~J;. ma talent - sam 

I 
umarła 'Diedactwo. Taka 1> ,{'nana su·;zka ... 

- Mamo! ZIIliecierpliwiła się roloc.a .qam:a ........ 
czy długo? .. 

- Momencik! Jeszcze momencik ... - Starsza 
dama uśmiechnęła się do nmie. - A paJD. - tu zno-
wu IP'TZyjE'ehal... Na wschód. Natchnienia pan szu· 
ka, nieprawda? Ech wy ... cyganerja. (Młodsza da· 
ma wyjrzała z poza kapelm:ta matk~). 

- Tak - wyrzeUdem z entuzjazmem - na
tchnienia szukam i p.rzyg6d. A~e przedewszystkiem 
- natchnienia ... Cz} można myśleć o CZeInŚ iIllDem. 
poza sztuką? ... 

W tej samej chl\ViJi rozległ się świst fabrycz·' 
neJ syreny ... 

--- Ehehe Ut. ehe he he - chichotała radośnie 

dama. (Jej cóo:'ka wychyliła z za kapelusza matki 
całą twalfz i spojrzała na mnie z cieka.wośdą. Szo
fer odwrócil niemacznie głowę i bl)1JSnął daszkiem 
Potem starsza dama w.ręczy~a mi wizytówkę (Ma
rja WoeIker, adres, dwa telefony). - Nie z apo'll1lIl i 
pan o nas, nieprawda,? Prosimy bardzo. Adieu, 
adieu ... 

Pakzyłem w oddalające się okienk:O auta, 
llJlIląc:: w dłoni bilet wizytowy. Za szylJką limuzyny 
kołYlSała się kolorowa marjonetka i tkwiły oczy 
młodej kobiety, jalkgdyby przyzywając Jll!Ilie... Gdy 
samochód wjechał w przecznicę, wsunąłem do kie· 
szeni zmiętą wizytówkę. Nad bramą fabryki prze· 
cZY'tałem napis: "Ho'rnowski & Woełker" - z ta· 
kiem uczuciem, jrukgdybym oglądał szyldzik z na· 
zwiskiem przyjaciela na drzwiach jego mie· 
sZlkania ... 

Z oddali, od strony "wejścia dla personelu" po
tęgował się szmer. Otwarto bramę i pierwsi robotni 
cy wyszli na ulicę ... Wtedy zdjął mnie lęk. "Dlacze
go mam się narażać?" - pomyślałem... Ruszyłem 

w jpIl'zeci\VlIlą stronę i długi czas wydawało mi lIię. 
że W\Ślad Z2 r.mą idą jacyś ludzie, masa ludzi... 

XII. 

Wspomnienie bioder, opit:tych żółtym materj.llI . 
lem oraz oddala~iące.i się twarzy opanowało moją 
wyo!blI'aźl1ię - niby frapujący temat. Dla tej to re. 
miniscencji spaliłem odezwy w <"-aWllO wygasłym 
piecu, dla niej kłamałem tego wieczora i bezczelnie 
ro'zwodziłem się tern, jak sumiennie wywiązałem 
się z mojej misjli. Wszyscy t.-: warzysze milczeli, pa. 
trzyli na mnie i wierzyli mi, a ia czułem, że dwie 
osoby mają pewne wątpliwości: Próchrrtik i Anna ... 

Gdy ZJLa,lazlem się na ulicy, usiłowałem zapo
mnieć o mo jem Slprzeniewierzeniu się towarzyszom. 
o tchórzostwie li kłamliwych wykrQtach, rozpalająe 
ywo'hrainię myślą o nieznajomej. Patrzyłem na 
przejeżdżające auta, zag'lądałem w szyby limuzyn, 
szukałem twarz:r młodej kobiety ... 'V domu kiłlur 
krotnie wyjmowałem z kieszeni bilet wizytowy stal'
szej damy, uroczy€lCJie odczytując nazwisko i adre". 
Wtedy przedstawiało się moim oczom duże, luksu
sowo umeblowane mieszkanie, salon z portretam; 
psów, uroczy pokój panień.ski i młoda kobif'ta 
w żółtymkostjumie. Fantazj'a moja pracow'\ła 
bezustamllie: rozbierałem nieznajomą z żółt"'gQ 

okrycia, to znowu naprzemian - starałem się od
gadnąć jej imię, lub wytworzyć sobie pojqcie o jej 
trybie życia, usposobieniu, zainteresowaniach ... 
Systematycznie pobudzałem moją ciekawość ichc:" 
pOlllownego ujrzenia młodej kOlbiety. WkOJ1~u zde 
cydowałem się zatelefonować. Trzeciego dnia - li · 
cząc od chwili spotkania - udałem się do narożnej 
apteki i ująłem słuchawkę z taką ne'l"wową stanow 
czością i pośpiechem, jakgdybym miał dzwonić ~ 
pogotowie ratunkowe. Gdy odezwał się żądany na 
mer, rzekłem niezh)'lt ~łośno, jak,gdyibv ni~ lowoim 
głosem: (D. c. D.). 
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FJJefoft radJOfJ)y - Tajemnica 
starego głośnika 

Chi:~ opowiedzieć pros14 bistor
Ję· Gehenna kobiet,. zaproszonej do Drac, w Hall 

Norbort LoriIl!sen jest mym daw 
nym przyjacielem. Nie widzieliśmy 
się od lat, gdyi l{Onieczność nagłego 
wyja,zdu z kraju przerwała między 
nami nawet :&ywą, ongiś wYJDianę 
korespondencji. 
Byłem naprawdę wzruszony, gdy 

po trzech lataob znowu wstępowa
lem na wąskie scbody jego stnrego 
mieszkania. Norbert bvł w domu: 

Rozglądną.łem się ,: eiebwością 
po pokoju. Wiszystko - jak daw
niej • .Meble, światła i tapety mówi
ły o z3Jl]iłowaniaoh właśc.icieh. do 
modernistycznych wnętrz. 

Wtem _ wzrok mćj zatrzymał 

eię ZQ zdumieniem na gl ośniku o ar 
chaicznych, dziś jut larrzuconych 
kształtach. 

- .Mój drogi, - za,pytałem 
wprost, - dlaczego trzyma,sz u sle. 
bie taki stary grat? Pauj& przeciet 
styl tuneblowania. 

- Oozywiście wiem, te głośnik 
ten wygląda bl1zydko i nieestetycz 
nie - odparł jakby z niechęcią. 
Ale nie usunę go z mieszkania. ni
gdy. 2aden aparat nie odbierze już 
w mojem tyciu tak watnych sygn& 
łów, ja.k teIli sWy głośnik ... 

I zaezęło e~ dziwne opowia(}a,.. 
nie. 

Przed trzeIn8i hity N orliert Lorin 
sen budował na pnzsdmieściu stoli 
ey wielką, fabrykę. Lubił patrzoo 
na swe dzieło, gdy robotnicy już po 
szli i gdy mógł !lam cieszyć się do-
skonałością, fOrrrl architektonicz- " 
nych. W cmsi~ jednej z taldoh sar 
motnych wycieczek zaskoczyła go 
gwałtowna burza. Smagany wi
chrem i ulewą. .~~edł budowniczy 
przed siebie, pragnąc ukry~ eię 
gdziekolwiek za. wszelką cenę. 'W 
iwietle błys.kawloy ujrzał nagle 
m:dy dom przy !Zosł~. Była to pod 
miejska obana.. 

Postanowił nie iAó jut do miaBta 
j przenocować. Gospodarz zgodził 
się, ale prosił o wyro.zumialośó, 
gdy1J ma. gośol, którzy chcą. trochę 

Nowy Jork, w kwietniu. kUl'lSie pękności. Taka lokalna 
Z Hollywood roz,lega si~ co- chOOby ,,rbeauty" otrzymuje za

dzień apel telefoniczny po wszy raz engagement do wielkiego 
stkich krań~ach republiki gwia magazynu mód, jako modelka, 
idzistej;: HaLlo! Holllywood! A k,redyt u fabrykanta kapeluszy, 
nie macie na widoku ładnej' kt61fY' posyła ją na miasto w 
dtziewezyny do atelier? swojej kreacji na główce, kre· 

Apel dociera do przeludnio. dyt u jubilera, który zamiesz · 
nych najdalej przedmieść Nowe cza w gazetach podobianę pTem 
go Jorku, Bostonu, Pittsburga, jowane.i pięknośd w naSlyJni
Cincinnati, do ferm w Kartl!zas, lm z firmy "Tay1or et Co". 
Jowa, Missouri... Niema tygodnia, by ~(izieś. 

W Słanach piękność stanowi w jakietnś mieśde olbrzymiego 
cząrStkę życia jpIIlhUcwego, tak, "aju nie odbywał si~ kon-kur,Oj 
jak baseball, chewinJg-:gum, ki· piękności. I na te włdnie ,,,beS11 
no. W najmniejszym, najslkTom tles" premjowane czyha Hol:ly· 
niejszym nawet dzienniku pro- wood, w nich widzi materjał iU 
wincionalnym widzi si~ na rowy na ~woje i{»"zy.szłe gwłar' ~' 
pierwszej stronicy fotogITafje dy. 
miss, która zdobyła Pierws>zą. ! Co robi HoLlywood z proonjn. 
na~odę 2000 dolarów na kon- wanerni pięknościami? Co :robi 

~~&ttn ~A lEDNĄ Z W:tCIEC-2r~ t;\:O~S!!..[H 

'·'TeINJA, GOYNIA1tAMERYKA 
11) M6lb ~-Silo-m.1'm: 

28 lftCIlO ~ , 

.., ClerWCł1,:rJ(lopenhogo. Sitckholm, V Je'_, 
Ryga. T. HeJs7nk\. 

~ Ntnreg~ Kooenhogo. 

5zd:holm. londyn. AlTI$IIII'clam. 

'" sjerp~ ~ KOpenhogo. lb~ 
'/vIIwepja. 

C 1ł.Ił .I o.d 90 ,ł.o '-' c: h. 

G(fltee lIVto;w~wannwte. 1I<IPftOIl" ....... ~ 
o.w.t.rtr • Gt/rooL ·l--. 1(,.,,- I ~ 

lU· 'A~Zl'OIt'c)w ZAGIt"'NlC~YCJł. 

potańczyć. Nie spodziewał się, te da.rza., za.p()wiad8l~ łoe ilhce miee szą muzykę. Wyda.WMO mu się, te 
będzie mia.ł okazję wynajęcia po- s.pok6j. aparAt radjowy romie corn har-
ko.iu lliaI noc. ZnuzenJe ogarniało go coraz bar- dziej, wypełniają.c swym potwor-

Lorinsen zgodził siEli. Było mu dziej. Zasypiając wtdział z dziwnąt nym hała.sem całą. przestrzeń małe-
w8zystkO jedno, byle tylko s.pać. wyrazistością rorę lfl,zową na. ścia- go p0koju. Jesitoze chwila, a. Lorin 
Za wszelką cenę i naty~bmiast. nie, którą, podś,wiadomie winU, te sen - czul to wyraźnie - zginie, 
śmiechy i gwar z izby gospoda- przeszkodz.iła mu w śnłe. A nie pa- rozpłaszczony, jak muoha na ścia

rza przenikały przez cienkie Ś\lia- miętał~ by l~ie([ykolweik t.ak chciał nie. 
ny pokoiku. POUltem odczuwał w spać, Jak. teJ n~cy. . Radjo i rura gazowa! Ostatnim 
powietrzu jakiś d'1.iwny za.paoh. Spał kl~a mmut, ~ mote ki1k~ wysiłkiem widział te dwa przed
Niwldowolony i zgorą.czkowany 05:kund. NI~ b~dz.ąc. SIę,. czuł. ~raz mioty. Za. wstelką. cen~ zruS1zCZYĆ 
chciał nawet odejść ale zmeclzenie me obecnosć Ja.luejs dZIwneJ Istoty je _ pomyślał, ale nie miał sił na 
zwvciętyło. ' , w pokoju. Pół-arlekin, pół-kat, zrealizowanie zamiaru. Dowlókł się 

Poc;ął drzemać. przyglądał mu się z ironicznym u- tylko do drzwj _ zerwał coś i stra 
Nagle silne pukanłe 'do drzwi po- śmiechem. cH ~'Wiadomtmć istruenia. 

st,,'1 o n" "",i - Proszę pozwolM włączyó apa-
,.WIO g .0 n""" . t d' ł ł . Obudziłem się VI ol!zpitalu, - koń . . d· bl ." r. ł d d ra ra JOWY, - us ysza wyrazuy 
.- ~oz n t a. IJzyż n e :1 zą szept. Oni chCą! się śmiać. A pan czył swe opowiadanie. Przoz dwa 

lm dZIS usnąć. • czy nie chętnie iyJe."ł tygodnie wa,lczyłem ze śmiercią, 3-

Z p07,a, drzwi odezwał SIę grzecz- Obudz.ił lSię. Usłyszane przez :len gdy opuściłem go, płerw!ze . kr?~i 
uy głOli! gospod.ar~r, który przepra- r.łowa. tkwiły mu uporczywie w DlĆI 8k~e:owałe~ do gospody pod mieJ. 
sza.ją<\ th~mac~ył, że w pokoju zgu. Bezwledrue, jak pod hipnozą sl~leJ. PrOSIłem o .sprz':ll~!l~e g!oś. 
znajdUJe Slę rura gazowa, a. on poszedł do dtiZWi i zawolal gosro· 'Ulka. tTratow3.ł ml przeCleZ tycIe ... 
chciałby do niej oołąezyó drut u- darza. Gdyby pozbawione nagle llziemie
zirmienia. _ Niech uan ~ołiie zalom to ra- ma, radjo nie przestało działać, ni 

_ Goście moi, _ mĆWI1, - chcą d,io. __ powiedział cicho. . komu z rozba.wionych . go~ci nie 
n:trdzo posłuchać ra·djn.. Przyjecbal- Za chwilę rozległy się w pokoju p~yszło?:v: na. my1l'l z~Jl'Zeć. ~o po. 
li ze wsi i nigdy jeszcze nie ~łY'sze d:iwięki jakiejś dalekiej orkiestrY'. k.oJu gOSCI3~ pełnego ulatm3Jącego 
li transmisji ra~iowej. l Lorinr;sn juz nie ~łysz!tł. Spał SIt; gazu. 

Tego już było Lorinseenowi r)L znOW1l. Oto dlaczego szanuję kochn.m 
(łuzo. Oburzony, zwymyślał g08po- Przez sen slysza? coraz dziwniej. mój stary głośnik. Ił. 

Dziś dawno oczeMiwana premiera 
I. - Pierwsz, raz w lodzl! 
Parada humoru i dowcipu! Królowie humoru i wesołości PorywaJący 

niesamowity 
dramat 

z terni, które mają. talent. ale twarzy i sylwetki, jest ,rezulta· 
nie są piękne? tern wytężonej pracy uczonycll. 

Hollvwood fabrykuje gwiaz- artystów, techni·k6w. Bo cóż'' 
dy, przerabia brzydką. na pięk- Oto zjawia się baTdzo pi~kua 
ną, zmienia kolor włosów, cerę, dziewczyna, przychodzi do ate
nos, oczy, usta, kształtuje owal lier z fabryki, z fermy, z biura. 
twarzy, profil ~ '.yczynia cu- Piękna? Tak. Ale... niezdarna, 
da. A nad tern przekształceniem Wlulga'rna w ruchach, gestach. 
poczka,rki w moty-la pracują Sgt nieobeznana z kunsztem mimi
ki ma-Iarzy fryzjerów, chiruT- ki, z grą, wymową. 'J'irzeba j~ 
gów i innych fachowców, uczyć wszystkiego. Trzeba oto-

Kim była na pr~ sw'ojej czyć ją, sztabem profesorr6w.i. 
kaTjery Norma Shearer? Satrom wychowawców. 
ną, nieznan, nikomu nauczy· Stworzy6 z pięknej 'dlZiewczy 
cie1ką, brzydką" tle !Jbudowanll y "star" firlmowł\I, to jeszcze nfe 
kobietiką, m6willcą Hcentf>.ID wszystiko, to nawet ne połowa 
kanadyjskim. IToleg{)wał ją roboty. GłÓW!ne zadanie polega 
Thalberł, wie1lki produceIllt fił- na tern aby wyłowić, uformo
mowy. A więc: masat. chiruT- wać, skoork.retyzować taki typ 
gria kosmetyczna, lekcje wymo- kobiety, któryby wywierał ma
wy, ~a, tańce, ~imnastvika e1lc. ximum wpływu a.trakcyjnego 
Norma. była niczem - słała się na publiczność międzJ'narodo
~wiazdą. Nie ze wszystlkiemi u· wą kin: w Szanghaju, Pary tu. 
dają się eksperymenty fabryJio- LondYll1ie, Rio de Janeiro, Rzy
wania grwiazdy. Premjowana mie, Lizbonie... I trzeba zwa
piękność z AUantic City przy· żać, bo moda !piękności! ule8ll 
była do Hollywood. Oddano ją. zmianom. Dzisiaj w modzie jest 
w rę<:e specjaHrstów; próba si~ taki typ urody, .jutro - inny. 
nie udała. A oto co opowiada Na ko'UferenlCji u dyrektora 
sama niedoszła gwiazda: atelier zbiera si~: proesor tan· 

-. Wypróbowano w ciągu ca i gimnastyik.i, mistrz charaik' 
sześciu dni czternaśde ro~lza tcryzacji, ohirurg, masażyrstka, 
jów maquirl1age'u. Fahrykowa, mila-I'"Z, krawiec, reŻ'yser, Szef 
no mi wło5y na rudo, na blond. m6wi: , 
na brOM, wreszcie pTZY"WÓlCO - Mamy młodą, piękną ka
IltO im barwę natuTaln, - cza, ibietę. Potrzeby mi wamp., 
ną. Rozszerzano mi usta, przy, Towarzystwo słucha, nie mm 
bHżano oczy. ___ o Pewnego razu gnąlWszy nawet okiem. Dzisiaj 
trzym:mo mnie osiem godzin wamp, jutro mo:te trzeba~.; 
pod rzą.d ze .szminką na twa- dzit: z tej samej mi.!s zrobić 
rzy. Zemdlałam. I nic nie wy- "college gid", arystokratkę, 
sldo z tego. Nie nadawałam łle · marldzę włamywaczlkrę, dziew
A na dwadzieścia takich, jak ja ~ynę ulicz~. 
kandydatek, jedna tyłko ~z~ ~ O keyl., .. 
zwycięsko z opresji. r na tem kończy si~ hislorja 

Tak wl1!lląda Ziblis-k'a i 18 ku- przeparowania piazdy w Hol· 
lisami ogdądane tycie w HeMy- lywood. Ero. 
wood. Pojawiele !li~ nowje pia ~ ...................... . 
zdy lilmowej, jej "fabrykacja" 
wym8iga więcej zachodu i pra
cy nit wyhodowa-nie nowej od
mianv orchidei. Piękno~ć Lupe 
Velez, Olary Bow, czy EUss;}' 
Landi, stwon:enie danego typu 

Najwspanialeza komedja muzyczna. 

Sekretarka osobista 
",chodzi za al 

Mir, Cilo17 - Jean Murat 

WllrOtce .. CASIlO" III 

18 komunistów uciekł 
na statku sowieckim z greckiego wlęzlenła 

ATENY, 10 maja. (Tel. wł. "mOj przez koryta~ po'~mny, któr'ep 
fiU Porannego". - W, dnłu dzisie) kopanie musiało trwa\! kiJka lat. 
szym I więzienia, znajdującego się Istnieje przypU8zczeme, te komp. 
w pOblliu Pireusu, uelekło 18 ko- nlki znaleźli schronienie na okrę. 
munistów greeldcb, skazanycłr na leowieckim, który ~ynl!ł dzłł 
{{ary 10 - 20 lat więzienia. Ko- Er8na z portu w Pireusie. 
munł§cl wydootali się na wołnoM . ' 

WieIIi podwójny pro~ram ł 
- II. 

"f D~ " S iOl i tirim Groza! Sensacja! NaDiecie! 
w niebywałej dźwiękowej arcykomedji p. t. 

namiętni koc ankowie 
Radykalne lekarstwo na wszelkie dolegliwogoi! 

Początek seansów o godz. 4-ej. 

W fascynującej roli 
tajemniczego detektywa Iłic:ardo (oriez 
W rolach kobiecych: 

znakomita tragiczka Paulina Frederick 
kobieta. wampir Mar, Duncan 

Na pierwszy seans miejsca ocl 54 gr. 



Sprawdzał lis t1 
'~:~J:i~ ~~~V! 
y ~ ~ł~d j~ ! 

Lokale dla komisji okręgowych zostały już wyznaczone Według spisu IlHlno8ci z dni; 
:?::? r112.l"CIl, .. li. Wiedel'l J1CZV obechi, 

Olk.ręg VII-- szkoła po'wszech ,L, " GiS llli ·szkć>ilCÓW , z' tego -

•••••••••••••••••••••••• 

NOCNE DY2;URY APTEK. ...... 
Dziś w nocy dyżurują nastę.pują,ee 
a.pteki: J. Koprowskiego (Nowo· 
mie.lska 15); S. TrawkowskiE'j (Brze 
zińska 56); :M. Rozenbluma (S ród· 
miejska: 21); M. Bartoszewskiego 
(PiotrkoWIska 95); J. Kłupt& (Kąt
na 54); L. Czy'ńrSkiego (Rokiciń6ka 
nr. 53). 

W. dniu wozo,ra,.j.szym w go· 

dzina~h porannych odbyło sit; 

w gmachu magistratu posiedze. 

nie głóWillej komisji wy!borczej 

pod p-rzewodnictwem wice·pre. 

zesa, J~na Moskwy. W obra 

da~h w.zięli udział oprócz czło:1l 

k6w komisji także przewodni. 

czący i za.stęp:y :wszystkicb 

dziesięciu okrę.gowych ffiomi'sji, 

Posiedzenie po·świQcone było 

om6wieniu spraw leklamacji z 
powodu wpisania, wzg'lędnie po 

mmięeia wyhoTców w spisach 

POBÓR ROCZNIKA 1913. _ Jak wiadomo, spisy \vyborców 
Dziś', w pią.tek, przed komisją po, zostały .Jesuze p-fzed c.zter.ema 
borową, nr, 1 (pjJQtrkowska 89) wiu dniami wykońlCzone przez refe· 
ni się ~ta.w:ić poborowi rooznik:\ rat wylbIoT'Czy i, .jak się dowia· 
1913, zamieszkali na. terenie 3 ko· drujemy, .w dniu dzisie~zym zoo 
miaarjatu o nazwiskach fOlZPOCZY' . 
nają.cyrh: się od liter H. Cbi, I, J, L, staną one wręczooe przewodni· 
pirzed kom.i,sją poborową nr. 2 )Piotr czącym okTęJgOwych komisji . ....
kowska 89) poborowi rocznika Wed~ug przyjętej na głównej 
1913, zamieszkali na terenie 4 ko- komisji wyboTczej uchwały, 
misarjatu, o na.zwiskach na litery ~odne.i zresztą z posłanowie
B, 0, E. F., przed komtsją poboro· · 
wą nr. 3 (PiotrkowIska 1.(5), pobo. niami regulaminu, od niedzieH, 
rowi rocznika 1912, zamieszkali na O'kll'ęgowe k!()misje wyłożą spi,sy 
terenie 8 komi3:".J'jatu () nazwiskach wyborc6rw do wglądu puhlkz· 
na wszystkie litery, przed komisją llCigO i od tego'i terminu pTZy j. 
poborow:)! na powiat łódzki (R~gow mowane będą reklamaeje ustne, 
ska 84), poborowi roc.znika 19.13 
(wszyscy) oraz poborowi z kat. B. względnie pisemne. Gł.óWIIla kG 
roczm1cćw 1911 i 1912 zamieszkali misja przyjęła, jako zasadę, iż 
nn, terenie 'I'uszyna. ' każdy wyborca, składający re· 

grzeb Dostęrunkowrch 
Tajemnica posterunku w Rudzie niewyjaśniona 

DonosiIi:śmy ob-szer.nie o krwa wa;nie zwłok:. -
wej tra,gedji, w Rudzie Pa.bja- W r.wiąrz.ku z tem, w dniu 
nic.kiej, gdzie na posterunku po wczorajszym o g'Odzinie 4 p6 
IicY.lnym od kul rewolwerowych południu odbył się pog,rzelb obu 
padły dwa trupy posterunlko· postelunkow:y!Ch Kondukt Żd.· 
wych Karola Stefaniaka i J6ze· łobnv wYi1'Uszył z prosektorj:um 
fa Wawrzy.nkowskiego. mic.fs.lk.iego przy uil. Lą,kowej, 

Dotychczas okoliczno~i tra- na sta:ry cmentarz katolicki 
gedji przedstawiają się wielce Iprz~T ul. Omentarnej. 
tajemnicro o czem lPisaliśmy W poga-zebie wziął ud·ział ko· 
wczora.l mendalDlł: policji na powiat łódz 

Jak wiadomo, zwłioki tragicz ki nadkomisarz Edward Lange, 
nie zmarłych posterunkowych przedstawiciele wszystkich po· 
przekazane zostały do prose1t. steruDlk6w policji na terenie 
tCl')'um, gdzie zOlstala dokonana powiatu łódzkiego oraz liczni 
sekda. Ubiegłej środy prokmlł' Ikoledzy i pirZyJ'aciele ł!J:agicznie 
tor wydał zez","olenie na pocho· zmarłyeh posterunkowych. (IP) 

F ksawie zostali otruci! 
Wczoraj odbył się pogrzeb ofiar tragicznej kolacji 

ł znajo.· Donosiliśmy onegdaj o nie- , ne rzesze krewnych 
zwykłej tragedji, jaka rozegra· mych zmarły.eh. 
ła Slię w domu, przy ul. Rzgow- Jak się pozatem dowiaduje·. 
skiej 73. my, stan córki Fuksa - Gołdy, 

przebywające., w szpitalu św. 
zefa nieco się poprawił, lecz 
w dalszym ciągu grozi je.1 nie· 
be1.pieczeństwo 

Zamieszkała w tym do.mu ro
dzina Fuksów, składaJąca się z 
61·letniego Moszka, ~8-1etniej 
żony Geli, 22-1etnle.l córki -
Mani i 16-letniej córki Gołdy, 
uległa ubiegłej soboty zatruciu 
l'ybami, skutkiem czego. Moszek. 
Fuks~ będący z zalWodu kraw
cem, i córka jego Mania (mo· 
(lystka) zmarli w szpitalu. 

Równi~ż polepszył si~ niec{) 
stan żOny Fuksa - Geli. 

Niezwykła tragedJa ta w dal
szym ciągu nie przestaje byli 
tematem rozmów mieszkaliców 
PI. Reymonta, WŚI'ód którycb 
uporczywie krąży wel'8ja, Że! 

Jak się obecnie do.wiadujemy Fuksowie zostali otruci. 
po plt'zeprowadzonej sekcji Pewni jesteśmy że enel'l!icz, 
zwłok, w dniu wczoraj§zym od· ny uTząd' prok1lil'~to.rski we Lo
był się ieh pogrzeb z domq dzi wdroży w tym kiei'un.ku do. 
przedpogrzebowego na cmen-, chodzenie i szybko. ustalł, ile 
tan żydowski. jest prawdy w laIIl8owan)"tb 

W pogrzebie brały udział lic, pogloskuch. 

klama~je zmuszony będzie każ

dy zaTzut odnośnie pominięcia 

w spisie udowodnić dokumen· 

tarni, t. ZlIl. wykazać, iż zamiesz 

kuje w. Łodzi conajmJnie.l rok, i, 
że ma skończonych 24 lata. 

JRk się dowiadujemy, komi· 
sje ok,ręgawe urzędują w niżej 

wyszczegó·lm.ionych lokalach: 

Okr'ęg 1 - szkoła powszeeh

na Staszica 1-3, 
Okr~g II'""""- Narutowicza 65, 

~mach wydziału kanaliza<:ji 
wodociągów, 

Okręg III - sz,koła lPowszeeh 

na, Al. I maja 87-89. . 1'::30 019 Ijl~:'czyzn i 102,1,599 1.0' 
Okręg VIII _ szkola po. l~:,c.t. ;: ():~;(,li1:j sum! ,mieszkańców 

I'~ 11',1 ·1' 1 ')", ąno lf'''t crdzoz; 'lU wszechna, ul. Linl3.110\ysl..:ego "..... ,_iJ.:,-,~ • ~ '. "I,; -

1
')4 . '.ot w. 

M. .., 

Ok.rę,'{ IX. ~ gmach zal'7~du 

m. Łodzi, Pl. Wolności 14, 

Okręg X - szkoła powszech· 
na ul. NawTot 12. 

N. dz'ej ,że lIH:tDO~Ć Wiednia 
l'fz r1 :roczy ~ Jtliljony nic soelniły 
'-~. \l ]Io:ćwJ1.:miu z rokiei~ 19:?3 
lir;;b,l 1!1'N~'kml~ćw stolic:" .\.ustrji 
Wz ·OSI L ,'~.l('dwie o 10.855 osób . . 

na 
na, ul. Zs<gaj:ni'kowa 54, .Bol.esław Kon - to p·anista o' waną ilU",! w l\:r.zurl{ach, tych ja· 

OIkręg IV - szkoła po wszech wlelkll1~ mzmactl.l. Aby g.;:a~ Blł<;!l? I dyny ll, w swoim rouzaj~ "plein-ai· 
na ul. Przędzalniana 64 w cbaraI{terze JwmpozycJl I el'o.-', rcwy~ll) poematach gelllalnego rO-

0
.,. V k ł ' h (1rzeba mieć przedews'lYatk:em ted1 rn'l"'vl-a ldp ala siła wybucho,vą 
IJ>.,ręg - sz O a powsze<: - t ~'. • , c 

llik~ jasną, prze.irzystą, irh~~,II1"e "JIl.ina fal,t'lzja w "Polonezie fis· 
na ul. Podmie.iska 21, 
Ok-ręg VI -- szkoła powszech 

na, ul. Kątna 17, 

Co usłyszymy dziś 
,rzez radio? 

7.00 :,: .1n9.styl\ a i muzyka z płyt 
12.05 Muzyka, popula,rna z płyt. 
16.10 Komunikat izby przemysł.-

sko.nczoną w szczegtHach j pl}!latn~t In'nn". 
do. uzewnętrznienia 1:Rfówna ;ry~u. ~'~(.'o zhJt ł)lomiellnie, powie
chow gwałtowny~b, Ja!, pr~el1wow 1z ~~I1~'m za gwałtownie potrakto
łngod~ych uczucIa. Nast,,_ nie trze· wał aitysta "Liehestraum" .Liszta, 
ba ~!eć teł?p:r".m~nt ~ró <Vl1.~'"\'a:b- r··WI'·e'~ i E':~udzie f-moll tegoż kom 
ny 1 wreSZCle tntehge·l'! .. ~ a~,y,;lycz . n.-rLo'·a ,więtrsza powści~tgłiwość 
l1ą, pozwalającą wy~oun,'\'cy u::"j' n' szy1JI.Otil.'i Huź zaraz na wstępie) 
wać ś.wiadomie wszystkkh z'oiJy- ,~ :!.daby na {lobre. 
~zy planistycznych i panować nad C~ły przepych w;rluozowstwa wy 
srodkami ekspresY.lnymi. Tak'm w:,, ·"zał h)"CZi't"'łt w walcu Delibe
h:~zem jest Bolesław l~{!n. D~!':!·~ s; w ,łrll113z!cwncj transluypcji wę 
m"zwykłemn wyczutemu patcGw l g ler~l' :[;0 komnozytora Dohna
zadzJwin.(ącej sprawl!o1ci tn~I1r;':CZll"j '.';'cEo. hamll. w Łodzi. 

15.20 Recital 
Ilnickiej. 

śpiewaczy Julji obu r~!;: daje nam ŚV:ietl:y !~Ił arl.y Ko C~l't (itI ył się pod proteJ;.~-
sta wjednem wsp9łb"zm e l'U WS'1Y I··a!em p. \io"..:wody A. Hauke No
skie dynam:c :znoe odcienie i t:: Pi~-l war:· n (oc'ód z koncertu prze
styką wieJog!o:owości (poi;ronji) 1(, "ł ."zo y był tla wojewódzki korni· 
mcżliwia roz1;3~manie w:zeli ··'!lł za- t"lt '0.0. d letnich. 

1.5.35 Zp6pół sa.Ionowy Arkadi 
FIato. 

16.35 Arje i pieśni w wyk. M. 
Lomanto (teno!' - płyty). 

.16.50 Recital śpiewaczy Edwar· 
da Steinbe.rgera. 

17.30 Odl'zyt dla maturzystów li 

cyklu "Literatura" - p. t. "Wy
~piański" - wygł. prof. St. Adam 
czcwsld, 

li.50 "Akcjn. społeczna popiera
nilt budowy ,szkół powszechnyeh" 
- wygI. nacz. Stanisław Bugajski 

15.15 Muzyka lekka z kaw. "Ga 
o,tronomja" . 

18.55 Skrtynb pocztowa łćdzka 
- omówi red. Jan Piotrowski. 

19.25 Feljeton aktualny. 
19.40 Wiadomości eportowe. 
20.02 Pogadankę muzyczną. wygl 

pro!. Zdzi3ław J~.chfm6ok. 
20.55 Transmi.;ja z tea,tru ,,La 

SC21a" w Medjolanie opery "Mefi. 
t>tofel€lB" Arrigo Boito. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
Stuttgart (523) 
18.45 Koncert skrzypcowy A· 

moll Vivaldiego, Koncert skrzypco 
wy G·dur i Symfonja. Es··dur Mo 
za·rta·. 

Londyn (342) 
20.15 Symfonj:1 ur. 7 Szuoerta 

"Don Kiszot" R. Str;t.uSBlt i Uwer 
tura "Sp;ew:Jcy norymbersey" 
V~{ aguera. 

Bukareszt (365) 
1930 Opera. Wagnera "THnnhau 

~",r·(. 

Budapeszt (550) 
19.30 Opera Verdiego ,.DOD 

Carlos". 
UJEU==_ 

(zgś zl żgl 
już ofiare 

na fundusz 

SzMOlnlclwa POlsBieoo 
zagranica? 

wilości kOlltrnpl1nl~tu. Nic więc ,P!:" 1~ ;;'r·zyl.alna" ł.ódź nie 
dziwnego, że w sjliiowej "Cia.co- z<ll)l>vta sie I·a zapełnienie sali kon 
nie" wlell-'ego k~Jltora z Eis .' ac· ~ "rtr-\'·~i, ~ł·mo, że ruch koncerto· 
tak bogato wyposaim·e., w pomy- ~y ~m, bl (1() minimum. Ale te~ 
sIl" Iwntrapunlctywne F-e.' 811611)- S ,.,w·edł·woŚ<ć nakazuje przyzl1a~ " f . . , , 
ni ego, ortepuln pod palca i Bole·· że poważny zakrój koncertu i jego 
sława Kona urósł pod \"zgIę 4em lm1J"l'Um niezbyt odoowiadał cha· 
brzmieni~ ~o wie!!~~~j crg:.:!ów. rai· ... ~rowł kon~crtt1 lObroezynnego, 
Oczyw:śele na!lclu' ó1osnul{c'~'o w"'mufJ" :"ce~;) większego urozmai

z c~łego ~~ogra~HI .mie.ścil.a sl~ w I c:e···, i muzyld lekko-strawnej. Sa
skalI wraźhwcśct wlrtuOZl)ws!-'e~o li! fJIl.nrn.oli.ii, które.i estrada to· 
t~lD~eramentn i wybitnych zalet r.c'a w kwiat,'~h. czyniła wrażenił 
piamsty muzylr.a szo. e!le,..-:;',a. To ':li 11(eO'o rantu na lrtór"·m więk~ 
.L • d' . " , 01 
lez zWlęczała s!iargą melml~'1. "Bal ,·?o~ć «(Iści nicr ('pisała. Niesłusznid 
lady f·dur", grałą UC7.l!c·o rJe rzer- F. Halpem. 

Konłu!r~ I~:~"~I";~!!'-~Y Konk~:!"8 ( 'bęuzie się w &a.!i .fi" . _. I h""moP,]1 I d p::dL . 16 F!llktualOlc. 
yv nIedZIelę, dlll~1 13 maja r. h n·let;.' r;'\ J)1,hyl'h "IV b.1i1ie fiIllał 

[masto nasze goś.:ić bQr1z;p"IV 1l1on,ii w dniu konkursu 0(1 godz. 
swych murach bl'f(Ć ~plt IY:1ż;?:ą, z te- 10 r~mo. 
renu woje lVó clzt,,·a , któr:t pl'zybv-
1Va. do Łodzi na wielki j'on:,urs 
pieśni po1skiej, organizowany przez 
Wojewódzki związek stowarzyaz('ll 
śpiewaczycl1. Udział w konkursie 
zgłosiło 18 char6w śpiewaczych . 

Zarząd zwią,zku w zrozumieniu 
znaczenia konkul'Sl1 dh" sflotęgow!t 
nia rozwoju pieśni rodzimej, ll1'ta
lił ceny za bilety niżej rv~ ropn
larnye1] , n,icby ulllo'i;Iiwi6 szer,1;jp\ 
warstwom pracownicz:vm, a prz~· 
dewszY;3tkiem mlodzieży szkolnej, 
zapowaJlia się 7, hog-~ct\'''''lll twór
czoilci w muz 'CI:' rodzi:!lPj, 

r 

TE h TR MIEJSKI 
7. ~1(\wodu w;cj;::zdn do PozI1:111ia 

noście[\, "fl.rsz·w .. ,~Uego zespołu do 
bj('O'a jp'l; I:ońca. Wyborna, komcoja 
Anton:ef:;o SłonimsJdego "Rod7,ina" 
z urlzjalcm kapitalnej pny m-ty' 
sUw St ef-l na, ,TaTacz::\, ~ Marji Mo 
,lzr!()wskiPj o:lna llęclzjo dziś w pi~ 
""1" w r.:;o'.·)te i "IV j'iedzieJr. wiecz 

W so"c,tę o g-otlz. 4·ej llFhmn." , 
·dz·alem ,J-l~~'C~n. i ~lorlzelrwsklej 

T~ \. TR POPULARNY 
Dziś (l g-r.dzinio 8.:)0 opcf(·tkn " 

'1 ~ ktnr'j ,Kr6lowa nory". 

n 
przeprowadził sję n~ 

ul. Ii 
h. ________________________ ----------_____________ ____ 

Os_a_nit! dni' ol. 

KRól 
Cenu znilOne od 1..09 GR ET A GARBO, John Gilbert, Lewis Stone, reż. R. MAMOULIAN 
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Przeslrze one rzul, ka rne 
Ł. T. S. G. nadal zwycięża. - Emocje na meczu U.-Touring -

Hakoah. - ZażarŁy bój w Kaliszu 
owym zwolennikOm zawodu i kro
czy nadal w zwycięskim pochodzie 
bijąc bezapelacyjnie i w przekony 
wującym stylu wszystkich przeciw 
ników. Wczoraj przyszła kolej na 
WKS, którl'mu leader tabeli wła
('owal porcję 6 bramek. 

Znacznie cię)is .. .ą przeprawę miał 
drugi kandydat na mistrza Union
Touring, przyczem do ostatuiej 
ehwili losy 3potkania jego z Hako· 
ahem były niepewne. Zdobyte z ta
kim trudem dwa punkty pozwoliły 
U.-Touringowi utrzymać dystans 
dzielący go od L TSG. 

Widzew wczoraj stracił punkt na 
Strzeleckim K. S. i obecnie zrów

nut przed końcem ten sam 
gracz strzela dla swych barw 
zwycięską bramkę. 

W II połowie przy stanie 2:2 
Świętosławski nie wytkonystał 
dla U. - T. rzutu karnego. Do· 
dać należy, że naog6ł Hakoah 
g~ał lepiej niż w ubL~łym ty
godniu przy-czem wyróŻlllił się 
rezerwowy bramkarz Boren
stein. W U!I1io.n - Tourimgu do
bra była pomoc i Frankus na 
obronie. Sędziował p. Grab<?w. 
ski i dopuścił do zbyt ostrej 
grry. Plrzedmecz rezerw 9:1 dla 
Union - Tourinrgu. 

nał swe szam;f! z U.-Touringiem ŁKS. Ib - MAKABI 2:0 (1:0) 
.Jego nieznaczna przewaga \vyraZa W ŁKS. wystąlP"iło paru ~ra
się nieco lepszym stosunkiem bra- czy ligowych m. in. Frymarkie
mell. " . . wicz w bramce i Gałecki w ata
. Zmtenlła Się. meco kolejność dru: : ku. ŁKS. rozpoczął ~ę w szyb
zyn na osta~ntc~ Ioka.t~ch. M~k3Jbl kiem tempie uzyskując w 24 
ipadła. na dzteWIąte nlłell'oce, dzwig- minucie prowadzenie pro:ez Ga
nęła SU~ w górę rezerwa ŁKS, a łeckiego Makam zmuszone jest 
t~kze i Wima, która. stoczyła '&Wy grać w i O.,k ę, WISkutek wskutek 
Ctęs~o b~j. w Kab.szu. Hakoah usunięcia z boiska Rubinsteina. 
chwtlowo ZYJe dorobktem ~dobYtym Pomimo to, atak Makabi, acz 
w pOczątkOwych spotkantacb, lecz kolwiek niezbyt dys.ponowany 
czy go na długo wystarczy? stwarza kilkakll'otrrie grroźne 
Tabelę pod&jemy poniże). sytuacje na polu karnem LKS., 

1. LTSG 15 8 39:7 których nie potralil wykO'Tzy, 
2. Widzew 12 7 16:6 stać. 

3. U.-Touring 12 7 21:9 W drugiej połowie L. K. S 
4. SKS 10 8 19:15 ma w dails·zym ciągu przewagę, 
5. WKS 8 8 22:H którą utrzymuje do końca. _ 
6. LKS I B 6 8 9:18 I Drugą bramkę dla LKS. strze-
7. Hakoah 5 8 12:26! Hl w 11 min. po IP'l'zerwie Gil' 
8. Winta. 4 8 11:18 troki. U zwydęzcy wYil"6r1ni1i 
9. Makabt 4 8 8:20 się: Kuhiaik, Sowiak i Mille~ 
10. KKS 2 8 5:28 Makabi cały zespół grał poniżej 

Wyniki 
ŁTSG. - WKS. 6:2 (1:0) 

Mecz powyższych drużyn, ro
ze~r.any na boisku Widzewa, 
przyniósł zwycięstwo drużynie 
lepszej technicznie, oraz bar
dziej wytrzymałej. WKS. był 
przeciW'llhldem równorzędnym 
.tedynie w pierwszej połowie 
meczu, natomiast w drugiej za· 
łamał się i LTSG. opanowało 
niepodzielnie boislk.o, strzela
jąc aż 5 goali. Oto k:rótlki prze· 
bieg meczu. 

swej fOm:ly. Sędziował p. Na
porski. Przedmecz rezerw 1:0 
dla LKS, 

SKS. WIDZEW 0:0 
Gra równorzędna. Tempo me 

CZIU z powodu si,lnego upału, po 
wolne. W obu drużynach ataki 
stwarzają liczne niebezpieczne 
sytuacje, które Jednak kończą 
się bez efektu bramlkowego. W 
pierwszej połowie drużyna ro' 
botnicza jest b. a.gresywna, jed. 
nak atak jej zawodzi strzałowo. ............. ~ ...... .... 

Obstrukcja. Ju' słarsi mistrze 
sztukI lekarskiel uznali. te nałar"lna 
woda gorska "Franclszka-J6zefa" 
jest najbard,le.i niellawodnym środ
kiem CZJS1czilcym kiuki. 

P>uibliczności mało. Sęd<ziowaJ 
p. Andrzejak. Przedmecz re
~erw 5:1 dla Widzewa. 

WIMA. - KKS. 3:2 (2:1) 

KALISZ. - Rozegrany w 
K,alis zu w o})ocności 400 wio 
dzów mecz między Wimą a Ka 
liskim Klubem Sportowym., za· 
kOIW~ył się jpO zażarte.} wrze 
zwycięstwem łodzian w stosun· 
ku 3:2. Gra naogół równo.rzęd· 
na toczyła się z lekką przewagą 
Wimy, która była lepiej za 
awan~owana technicznie. Kali
szanie strzelaj~ pierwszą bram 
kę w 20 min. przez Pieezewskie 
go, lecz po ł~dnej kombinacji 
Wima wyrównuje ze strzału 
Wajsa z podania N:urezyńskie
I{O. Na dwie minuty przed pau
'tą Łęeki wysuwa ładnie Waj
'Sowi, któ>ry strzela dla Wimy 
dI"ll4'{ą bram!kę. 

W 13 min. druWej poło-wj 
Najde uZY8kuje dla WimV trze
cią 'bTamkę. Teraz kaliszanie e
nergiczlIlie atakuj~ i łuz p!I'Zed 
końcem zdobywają drugą brnm 
kę przez S. Ciszewskiego. 

U zwycięzcy wyróŻlllili się: 
Wa.ts, Lęeki i Nurczyńsld. W 
KKS. zawiódł bramkarz. który 
zawinił wszystikie trzy bramki. 
Najlejpgzy natomiast na boisku 
był Stefan Ciszewski. 
Sędziował p. J ędraszczak. 

Polska-ausfria 3:3 
W meczu tenisowym 
Po środowych 8potkani~h me-· 

c.zu tennisowego Polska. - AU8trp 
we Wiedniu, w których Witman 
pokonał B~,worowskiego 8:6, 6:1 
i 6:4, zaś mixte austrjacki Wolfi. 
Metaxa pokonał Jędl'7!ejowską, Zło . 
czyńskiego 8:6, 8:6, w dniu wcrro 
rajszym odbyły się pozost:lłe spot 
kania., a mianowicie: Tło('zyń~ki 
pokonaj w trzec'h ł:letach Artenl!ll I 
6:3, 1;6 i 9:1. Walka była. b. zał.ar· 
ta i emocjonują.ca. W grze podwój 
nej panów para. :l.ustrjaeka. K.in~]J 
Meta:t3. pokonała parę polak:} Heb· 
da, Witman 6:3, 6:2. Wobec tego 
ostateczny wynik meoou tennisowe 
go Polska _ Aust.rja bmmi remi 
sowo 3:3. 

Lekkoatleci asc w Poznaniu 
pokonali Wartę 70,5: 53,5 pkt 

W dniu wczorajszym bawił w 
Poznaniu c'oskona.ły zespćł lekk(~ · 
a.tl~.ycwy s Berlina klubu ns~: 
(B(;rijr.e~ Slort - Club), Il.tóry ;lU' 
niósł w I\potkaniu z Wartą zwy 
cięstwo w ogólnym stosunku 70,5 p. 

\,r pO'3zczególnych konkurencjaclI 
wyniki osiągnięto następujące: 
bieg 100 rotr. 1) Biniakowski (JVar 
ta), 11 s. 2) Stege (BSC) 11.2 !!. 

Bieg 400 mtr. 1) Poszke (B) 50,8 ~. 
2~ Biniakowski (W) Bieg 800 rotr. 
1) Lesicki (W) 2.59,6, 2) Braun 
(B). Bieg 5 klm. 1) Gohrt (B) 15.51, 

2) Bree (B). Sztafety: 4xl00 mtr. t 
olimpijska wygrywa BSC w cZ<t., 

!!acł~ 44.2 i 3,29,4. Skok wdal 1) 
rr offman (W) 6.84 m. 2) Szmidt 
(Warta). Skok wzwyż: 1) Ger?ckEl 
(B) 1.87 m., 2) Szmidt (W). Tyczka! 
1) Deutsch (B) 3.70 mtr. Rzut ku· 
tąl : 1) HeljMz 15.63 rotr. 2) Hey
man (B) 14.83 m. Rzut dyskiem; 1) 
Reyman 44.42 mtr. 2) Heljasz (W) 
<13.30 mtr. Rzut oszczepem: 1) EhE't 
le (B) 60.10 rotr. 2) Turczyk (W) 
59.90 mtr. 

Minister skarbu na strzelnicy 

Zawody strzeleckie Stowa.rzys~enia Urzędników Skarbowych otilO
rzył minister ska.rbu prof. Zawadz ki (pierwszy z prawej) w towarzy

stwie wicemin. Kozłowskiego i kpt. l\Iaoiejowskiego. 

~finister shrDu prof. Zawadzki, który wziął udział w zawodach 
Stowarzys:zenia Urz~dnjków skar-bowych przyjmuje odznakę iltrzeleo 
ką z rąk kpt. Maciejowskiego. 

WKS. już w drugiej minucie 
nie wykorzystuje ~zut'l.l karnego 
(Stolarski). W 5 min. pierwsza 
bramka pada cHa L TSG. do
pięro w 30 min. ze strzału Pał
wzewskiego, tuż o-bok wyhiega
jącego bramkarza. Wyil1ik ten 
utrzymał się do przerwy. INAUGURACJA SEZONU NA WIŚLE 

Po przerwie dalszę bramlki 
dla zwycięzcy zdobywają: Pij ił 
(w 5 min., w 31 i 40 m.), Ra
domski 1 (w 22 min.) i Pał. 
czewski 1 (w 44 min.) Dla 
WKS. bramki zdobyli: Witczak 
z rzutu karnego (w 10 min.) j 

Stolarski (w 42 min.) SędzIował 
dobrze p. Stępień. PublicznOŚCI 
przeszło 500 osób. Przedmec~ 
rezerw: 4:2 dla LTSG. 

UNION - TOUBJNG -
HAKOAH 3:2 (1:2) 

ME"CZ miał przebieg niezwyklt 
emocjonujący. Hakoah prowa· 
dził ni.eSipod2:iewanie już po 2Q 
minutach 2:0. zdobywając bram 
ki w 7 minucie przez Koplewi 
eza i w 20-ej przez Gertla. Po 
tym sukcesie. Hakoah stosuj<ł 
taktykę gIry defenzywnej_ tak. 
że Union - Tourin~ ma stalą 
przewagę a zwłaszcza po przel' 
wie, kiedy to nie schodzi . ni~ 
maI z pola karnego p.l'IZeCIWm 
ka. -

Jeszcze pi'zed przerwą Union 
• Touring rewanżuje się bramką 
ze strzału Stawiskiego (w 25 mi 
D.ueieJ. W ynik ten utrz~mu.ie 
lIię do przerwy. Po tPl'zerwle U.
,T. wyrównuje w 14 min. pne.z 
Bekera i wtreszcie na parę mi' 

We wszystkich klubach wioślarskich WarGzawy odbyło się otwalreie seronu. Na zdjęciu ogólny widok ufOOZy.stości podniailiecia ~ 
• Warua __ ~nystwie WloQara1dem. 
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mek pa lo w li z 
.owa remisg i jedno z"gti.;siwo 

" A_llgielskie" wyniki wczora.jf-
~1:y('h spotkan spowodowały pew· 
ne zmiany tabeli. Zarówno Wisłu" 
jak i Polonia nie potrafiły wykorzy 
dać przewagi własnego terenu j 
podzieliły się punktami z przeciw· 
nikami, nat omia5t Legja zawd7,ię 
('za nieoczekiwane zwycięstwo od· 
niesione nad Warszawianką. podyk 
towanemu na jej korzyść rzutom 
karnego niemal Da. sa.mym wstępie 
z:\wodćw. 

Remis z Podgórzem nie świadczy 
dobrze o formie Polonii, którą] 'ldo 
b.vty punkt wysunął na. trzeoie 
miej3ce. Poprawiły swe lokaty Wi
~ la i Warta, spyehahc w dół Cra' 
c ovi~. Wydźwignęła się nieco Le
gja , natomiast War:ozawlaJlka za\ 
jPła ostatnie miejsce. 

Ciekaw3. jest grupa ~rodkown 
t ... beli. Dzięki wczorajszym wyni' 
kom mamy obecnie MJ tl drużyn I 

czterema zdobytemi P'lmktami a o 
kolejności icb zadecydował jedynie 
stosunek bramek. Nftjwiększy skok 
notujemy u Warty, która ~ siódme· 
go miejsca zaawaJlJsowala. na. czwar 
te. Ciekawe że zaledwie cztery dru 
'i;yny mając dodatni stosunek brar 
mek, dwie wyrównały bilRDS, a 
reszta stracih ich więcej niż zy
l;kala. Ogółem w rozgrywkach li· 
gowych padło dotychczal! 100 
goali. Najwięcej spotkań rozegrało 
Podgćrze (6), następni<ł Polonia, 
Legja i Strzelec (po 5)", najmniej 
PogOl~ (3). 

TABELA GIER LIGOWYCH. 

1. Ruch 8 4 23:2 
2. Garbarnia 7 4 8:1 
3. Polonia ;:; 5 14:9 
4. Warta. 4 4 14:9 
5. Pogoń 4 3 7:5 
6 . ŁKS 4 4 8:8 
7. Wisła 4 4 7!7' 
8. Cracovia 4 4 8:11 
n. Legja 4 1) 4:6 
10. Stw~lc :' 5 7:10 
11 . Podgórze 8 6 5:21 

Wyniki 
WISŁA - WARTA 2:2 (2:t) 

KRAKÓW. 
Mecz zakończył się po ciekawej 

wałce Wynikiem rentisowym 2:2. 
W pierwszej połowie gospodarze 
mieli przewagę i prowadzili 2:1, 
I::dobywając bramki przez Łykę f 
Lubowieckiego. Dla Warty bramk\, 
~trzela w tej połowie Nowacki. 

Po zmianie pół Wisła przez dłuż· 
szy czas naciera, ,iednak atak jei 
kilkakrotnie p'.'zestrzeliwuje. Warcie 

Mistrzostwa lekko .. 
atletycznI miodzików 

W dniu wczorajszym rozpoczęły 
eję na staAijo.nie ŁKS-u mistl'zo.stwa 
lekkoatletyczne juniorćw, w któ' 
rych st-artowała imponująca liczba 
ponad 80 zawodników. Wobec tak 
dużej ilości startują.oych, organiz!!. 
torzy zdecydowali rozegrać tylko:> 
rzęść konkurencji, zaś dokończenie 
mlstrr?;ostw na.stą.pi w sobotę. Wy' 
niki naogół osią.."O"Ilięto b. dobre, 
zwłaszcza jeśli zważyć, te wielu 
z3,wod.ników liczyło nawet poniżej 
16-u la.t. 

PIecz bokserski 
Geyer-lKS 10:4 

Druzynowy mecz bokeerski, ktć 
ry odbył się w środę wieczorem 
między zespołami Geyera. i ŁKS-u, 
zakończył się zwycięstwem Geyera 
\V stoslmku 10:4. Oba zespoły były 
mocno osłabione, przyczem rozegra 
nyob zost:lło siedem wa.lk. 

łtledzlelny WYŚCig 
T. B. Rekordu 

W 'Ciedzielę, dnia lS maja r. b. 
o godz. 8-ej raM odbędą. się wy. 
ścigi szosowe tow. eykli~tć;w ),Re· 

udaje si~ niespodziewanie wyrów 
nać przez Kniołę, poczem pomimo 
obustronnych wysiłków wynik do 
końca rtle ulega zmianie. Sędzio 
wał p. Kurzweil. Widzów 5 tysięcy 

LEGJA - W ARSZAW{ANKA 
1:0 (1:0). 

WARSZAWA. 
"Derby" druzyn lokalnych mia· 

ło przebieg zgoła nieoczełdwany . 
Juz w drugiej minucie Martyna 
ttrzela z rzutu karnego jedyniJ 
bramkę meczu. Następnie przy sla 
bem tempie i nieciekawej grze, 
przy ciągłe zmiennych sytuacjach 
- żadna ze stron nie moze zdoby6 
bramki. Sędziował p. Sznajder. 

POLONIA - PODGóRZE 2:2 (1:1) 
Mecz ze wzglę4u na zmienne 

szanse 'Zwycięstwa b. ciekawy. W 
l-ej minucie prowadzenie dla 1"0 
lonii zdGbywa Zglińsłd. Na dwie 
minuty przed pauzą SciborowskJ 
strzela dła Podgórza 'wyrównującą 
bramkę. Po przerwie w 20 min. 
prowadzenie zdobywa Gama} dla 
Podgórza, pGCzem w 26 min. wy
równuje Polonia przez Lańkę. Sę· 
dziował p. Glinka. Widzów 2 ty. 
siące. 

•••••••••••••••••••••••• 
Teatr żYd. w sali filharmonii 

Tani tydzień dla wszystkich l 
(jeny miejso ta~8ze niż w kinio 

Ostatnie gościnne wystąpy lItla.komi
tych artystów R. Szosl!&ny i M. Lampe 
Dziś, piątek, o Redz. 9.30 wiecz. 

Poraz pierwlIlIy w sezonie bieżącym 
SERCE, KT6RE TĘSKNI 

sztuka w 3 akt. lIe śpiewami i tańcami 
Oeny miejsc od 00 gr, do zł. 1.50 
Jutro, sobota, dnia 12 maja o godz. 
11 rano Wielki Poranek dla pracują-

cej inteligenćji światowy przebój 

"Din ToJre" Orke nochało! ka 
Cen, miejso od SD gr. do zł. 1.-
.lubo, sobota, dnia 12 maja. o !olh. 
4.15 popoł. Powtórzenie premjery 
SERCE, KT6RE TĘSkNI 

Oeny miejsc od 80 gr. do zł. 1.50 
12. Warszawianka 2 4 3:13 
~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! kord" I czterema biE'gami, ze star
;; tern i metą w Krzywiu pod Zgie-

Jutro, sobota, dnia. 12 maja o godz. 
9.15 wiecz. M. J~ 8 m {) e w swej mi· 

etrlllowskiej kreacji 

Zamiast czwórmeczu 
Wima-Hakoah 69:37 
VV dniu wczorajszym odbył się 

na st adjonie Wimy meoz lekkoatle 
ty czny Wima _ Hakoah (zamiast 
proponowllDego czw6nneczu: WKS 
_ Sokół _ Wima - Hakoah), 
który zakończył się zwycięstwem 
zE'I3połu fabrycznego w stosunku 
69:37. Wyniki były następujące: 
100 mtr. 1) Kłodaa 11.9, 2) Rote 
(Wima), 400 mtr. 1) Kapłan (R) 59 
1<. 2) Kupiec (Wima) 1500 mtr. 1) 
Młotki9wicz (W) 4.4B. 2) Kotliński 
(W). Skok wzwy1:: 1) LeśkiEllWic:Il 
(W) 1.55 m. 2) Rote 1.55. Skok 
wda!: 1) Rote (W) 6.14 mtr. 2) Leś
kiewlcz (W). Kula: 1) Klod:bs (W) 
11.20 rotr. 2) Markiewicz (W). 
I)S1.CZPJ!: 1) Kłoda.s 51.09 m. 2) Leś· 
kicwic~. D,v!'.k: 1) Anuszczyk 34.75 
mtr. 2) Olczak. Sztafeta: 1dOO 
mtr. 1) Wima: 49.9 sek. 2) Ha.koah 

KiełbaSI pokonany 
W Ilzo,owym wyścigu kolarskim 

w "\\' a.rszawie na 103 klm. ZWYCię'

l tył Kopiński (Brygada) 3.11 przed 
Starzyńskim (Legja) i znanym ko
lar:r.em Kiełbasą z ARS-u. 

r'lem: Bieg główny na 50 klm., 
bieg juniorów na 25 1,lm., bieg 
dla nieu'l.6szonych na 25 klm., 
bieg turyatyczny ponad lat 30 mt 
15 klm. - -

Towje der Milchlger 
I!Iztuka w 4, akt. (5 obrazach) 

8nloma Alejchema. 
Ceny miejsc od 70 gr. do zł. 2.20 

Bilet, sprzedaje kasa Filharmonji. 

OKULARY 
BINOKLE 

LORGNON 
Istn. od r. 1894 MAGAZYN OPTYCZNY 

SZYMON URIAC 
Sp. z o. o

l.6di. Piotrkowska 33. Tel. 222-23. 

SZ' mpaJisk'~ 
re·,yser.ii 

l ~~i ~ 
Lwowska .'rJ 

znów wygrała 
w dniu wczorujbzym Pogoń b:l' 

lViła VI Brukseli, gdzie w !,becno~l'i 
8tys. widzów pokonał::!. tamtej zy 
Daring-Club w stQl3nnlm 2:1 ("'1) 
zdobywając bramki pl'zr.z ~ iech· 
cioła i ~I:ltj:\sa. 

ADMIRA - RAPJD 8'0. 
WIE DEN, - W CH1tV'111 me 

{:7,U o mistrzostwo Wiedni.:l w l/lec 
oożnej odbyło się spotk:mie : Adn i 
ry" z "Rapirlem.". Zwyciężyła A111li 

W rolach głównych: 
urocza i powabna 

d lilahu 
Jraz ś\yietny komik 

L la re 

. . 
I la~raDI[J 

H u.' ND,IA - FRANCJA 5:4. 
PARYŻ. - W AM-itel'o.aI!1ie roze. 

']':\111) mecz pi karski między dru· 
:~yn1 Fr~)llcji i Hobndji. Zwycię
i:y a dmżyna hoIEnc1E'r~l~a 5:4. 

CZF.RNroWCE - LWÓW 4:1. 
CZERNIOWCE. W CAi'-

uiow(' ch oP.był sir: międzyuli:h.;tc . 
wy mecz piłhtrski między repre
M'I\t\cjami CzerniowiE'!! i Lwow1., 
Zwyr.i .iyli rumuni w st()l:11lnlm 4:1 
(1 :1). Gr:'. nieciekawa i lIie na wy
\:ol.im pn· omh'. Widzów 5000. 

ta 8 . ~ (5 O). Zwyc.ięstW;lD tern MECZE NA śLASKU. 
przypIeczętowano oficjalme Zlllll?W-! nr C ,?~ h 1'1 1" 1" l "'1" 1-. Ad' '. d . H 111 ' .... ~c p a.r!'\,lcl na· i~.I5,, 1\ 
nmny mIrze JUZ poprZE mo t.y Iv l' . N . d ' 
t ł . . t (lllU wczoraJszynl ~ aprzo )10 ' 
U n llS r za. li ł" h 4 1 ~ 11 1 

.... T d h b t l l .on~ lzarnvc : za::; 022 JT::t a 
~, a zawo ac o ecn:). 'ya. re wr· . . ., . 

d li b 'd ó 5 (\00 [I br,)' I,a - 07 SIemIanOWIce 3 :(;. owa cz a, "\VI Z W' ~ .' • 

III 

WARSZT ATY REPARACYJNE 
WYPOŹYCZANIE 
AKUMULATORóW 

a 
Krwawy 

• a 

OOSI RAMY I D08TAR
. AMY AKUMULATORY 

DO DOMÓW. 

; 
ATENY, 10.5. (PAT) - W mic6 .~tarcja 4 r ootmków zostało zabl. 

cie Kalamata doszło do km-a" e o tych, a 10 dl iosło rany. Zajście 
starcia pom~dzy policją arTlot h to wy o'a w c31~m hraju wiel
kami portowymi, którzy '''yst •• ił t'c w urzc' Pos owie wnieśli 
z protestem przeciwko mecbanicz·' (I arl n entu szereg interpelacji 
nemu wył ... llowywanill zboza· ze w 5 rawi zbyt bezw'l:ględnego Flta
statków bez odpowiedniego odszko now·. I{a , .. ildz. 
dowania robotniI~om. W wynilm I 

PARVZ, 10.5. (PAT) - Rozmo WszQsikim, 
którzy stoją przed tablicą szkolną, lub stali przed 

dości z drżącem sercem 

• wy min. Barthou z przewodnicZ<1' 
nIą w mło- cym konferencJi ro' brojcliiowcj za 

- a więc wszystkim poświęcony jest promienny 
film czeski 

kończyły się o godzinie 16-ej. O 
• przebiegu rozmów został wyd ny 
1 podniosły lakonł:Z11y kotOunikat treś~i naStę

puJąceJ: 
"Minister Bartbou po ej GW:" 

" 
z d atur 

, 

'
śniadaniem p . Hendersona, prze- _ •. . . 
Wodllic~ego konferencji dla ogra • ". U. .~. e l BanerJee . . ~,en\óS7~ 
niczenia i redukcji zbroj~ń. Pod- z 11:h po urli~W~lły ua mIeJscu za
czas tego śniadania EOs~ula ,'J, 'j=! .• ac '~'., p~ze·.vlczlca1 zos tał w stu 
tana pierwsza i serdeczna wymiana lIlie g m:n;; 111 do szpitala. 



Dr. med. 

L. BE 
Specjalista chor6b weneryoznych, 

sk6rnych I moczopłciowych 

Cegielniana 15, tel. 149-07 
Przyjmuje od god •. 8 - 11 rano 
od 4 - 8 w. w niedl:. I święta 

od 9 - 1 po poło 

Ceny lecznicowe. 

Dokt6r 

EICH R 
Specjalista hborób skómyeh 

i weperycznycb 
lac.anla niemoc, płciowej 

Południowa ZB, faL 101·ga 
przYIm. od 8-11 PIlno i 5-8 W. 
\17 niedllele i §wil:)ta od 9-1 pp. 

Dr. med. 

l. NIIEC:KI 
Spec.. ohorOb .6rn17." wene

rycllnroh I mocllopłCBbfIJch 

Newrot 32 tel. 2'i8-18 
pr.,lmul& od 8-10 r. f od 5 - 9 w 
w nIedaiele i ~wleta od 9-U! " PQ 1 

Dr. • antor 
Spec. chorób skórnych, we
"lerycznych i moczopłcio

wych 
·przeprowadził się na 

UL. PIOTRKOWSKA 90 
tel. 129-45. 

Przyjmuje od 8-2 I od 5-9 'WIeclI 
W niedll. I §wie:ła od 8-2. 

Dla nielllmołnych ceny lec.nlcowe. 

Doktór 

KLlnliER 
epeo. oho,. wen.".mn •• ek6mych 

I włos6w (porady seksualne) 

Andrzeja 2, tel. 132-28 
R,.,'mufe od Q-U rano f od lS-8 ,. 

W nłedllelo I ~"ęłll od 10-.2 

Dr. med. 

Arlur Banasz 
chlrurg-uroloR 

W 610lańaka 23 
IllIiJmu'e od 4 do e pp. 

Dl. nle •• mołn,ch oe", 
'eunlllOwe 

H.V - .. Gr:OS PORANŃY" -- 19~4 

• -', -', , .' • ! .: ' ..... 

• • t t ~, 

Początek o godz. 4-ej . 

wzruszają i rozśmieszają do łez w szampańskiej 
komedji p. t. 

Nadprogr. : Tygodnik 
Paramountu i aktual
ności krajvwe. --

Cenu zniżone: l09: l50: 2.20 
BILETY BEZPŁ. I ULGOWE NIEWA2NE 

Dziś l dni następnych I 

" 
Pora z pierwszy w Łodzi! 

'a 
N 
la ,-c» 
N .. 
A. 

Ceny miejsc: l seans 54 i 85 gr. 
nast. ID m. 85 gr., II m. 1.09 

I m. - 1.30. 

FLIP • 
I FLAP 

w najnowszej komedIID. t. 

Wrogowie Małżenstwa 
Na.dprogram: Tygodnik Foxa. Passe-parlouts i bilety ulgowe nieważne. 

! 

·5. Kr 
Chor. sk6rne I wen.ryc.n. 

(kobiety I dsieGi) 

DOWrócila 
~lłD.lewl[I8:1t1 teleł. 146-10 

godc. prayj. od. 11-1 i 3- 4 pp 

PODIlDNIIl 

W(n(~~l~~I[lnA 
bECZElIlE CHORÓB 

arEIIBRYCZnYCH I SKÓRIIYCH 

~~:~:~:slona liflonft ~ 
9 rano do 9 wiecz6r . .§wfęta 9-2 pp. 

P O A A D A 3 zl. 
Dzieci i kobiety przyjmuje kobieta 

lekarz 11-1 i od 3-4 pp. 

.,PRACA" 
Kursy Zawodowe Żeńskie przy 
Tow. Szerzenia Praoy Zawodo-

wej wśród Kobiet Żyd. 
Wólczańska 21, tel. 167 15 
przyjmuje zj!pisy na nast. dslałY: 

1. Sztuka stosowana
hafciarstwo 

2. Krawiectwo damskie. 
krój 

3. Gorseciarstwo- krój 
4. Modniarstwo-kapelusze 
5. Bieliźniarstwo- krój 
6. Ondulacja 
7. Manicure 

I 
Sekretarjat czynny w godz. od 

9-13 i 15-19. 
----------- -----~~ 

ni~ma jul lłej [ery I 
Racjon~ lne masaże I 

,ielęg:lOwanie odpowie
dnimi środkami wyszla
chetnia i wydelikatma 
naskóTek, oraz usuwa 
pryszc-~ . zmarszczki etc. 

:msł«uł de es ~(lul& 
I orno 

PiotrkowI a 121 
poprzeczna oficyna, I piętro. 

Tel. 155-55 
.. 

ABITURJENTKA iydowslkiego 
gimnazjum przyjmie lekcje 
w zakresie gimnazjalnym. O
ferty "Hebla.łski". 885-2 

Z t O T O. S R E B R o. 
blAułerią i kwlly lombardowe 
kupuie i płaci naj wy~e~e 09D)" 
MB~BByn jubilerski I. F.jalko, 
Piotrkowska 7. -----_ ....... -----.-...-
!I BRYLANT' II 
Z~OTO, SREBRO, BIŻUTBRIIi, 
kwity lombardowe kupuJe: 1 pła. 
najwybae ceny. Magazyn jubilenlif 
M. 1II1.es. Piotrkowska 30. 

POKÓJ umeblowany z wszeł
kiemi wygodami do wynajęcia. 
Szkolna 24, m. 6. ..2 

I ::a 
al .. 

• MM 

Ceny miejsc: l seans 54: i ił5 gr. 
nast. III m. 64 gr., n m. 85 gr. 

lm. - 1.09. 

PrBlJ'IJumBr~la m,esięc~na .Gł.osu Pora.nnego · ze wsaystkiem! do
Ii i5 datkamI wynosI w Łodal al. 4.60. za odnoszeme -

to lIPOSBy, I: prsesyłk" pocstow" w kraju ~ zł. 6.-. zagranic" - al. 9.-

Rękopisów redakcja nie zwraca. 

Ogłoszlnł-a sa wierłiz mihmetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 2 zło, Reldamy teltatem 
redllkcyjnym IIŁ 1.50; w tekście: z lI!1strzażeniem miejsaa 60 gr., be~ casłrllsłenla miejaca 

50 gr .. nekrologi 40 gr. Zwycllajne (str. 10 sspalt) 12 gr. Drobna 15 gr. IIIl wyJaII, najmnlejsl!e ogłoslIenie ał. 1.50 
Posaukiwanla pracv 10 gr. la wyrac, najmniejSIle zł. 1.20. Ogloslania llluecałnowe i ca'lublnowe 12 sI. Oglo
SIlenia zamiejscowe obUcllane !Ił o ~(jJ/o drołal, firm aalft. 1000/0. Z!I ogł0311enia tabelar,clne lab fanła •• dodatk 

SQO/o- O"loslenla dwullolor. o SO/lo drołel. 

Redaktor: SagenjasR Kronman. Za Wydawnioiwo odp. Eu~iusz Kronman." Prasa'" Wl'dawnioaa sp. II 0!iU'. odp. W diukami własnej PIotrkowalla 101 
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